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Zamach w Jerozolimie

Hr. Bernadoile zamordowany
p rzez „ c z ło w ie k a  w m u n d u rze  w o jskow ym 9’

S praw cy dotychczas m e ujęto
Londyn (obsł. wł.). Rozgłośnia londyńska, powołując się 
wiadomości otrzymane przez agencje prasowe z Am- 

?*a»u, podała wczoraj wieczorem, iż mediator z ramienia 
ONZ w paiestynie hr. Bernadotte, został w piątek zastrze- 
°ny w Jerozolimie. Pewien pułkownik francuski, który 
°Warzyszył hr. Bernadotte, poniósł również śmierć.

Wiadomość powyższa pochodzi od obserwatorów ONZ 
^ 'Ammanie, którzy powołują sie na doniesienia z Jerozoli
my.

Amman (API). Jak podają ostatnie wiadomości, hr. Ber- 
adotte i towarzyszący mu płk. Serot zostali zabici przy 
kroczeniu do dzielnicy żydowskiej w Jerozolimie przez 

Powieka w mundurze wojskowym.
«ernadotte był wczoraj w Damaszku. Oświadczył on 

,9rn, że udaje się do Jerozolimy i Bagdadu przed wy jaz- 
sem do Paryża, gdzie miał złożyć w przyszłym tygodniu 
P^awozdanie Generalnemu Zgromadzeniu ONZ.
, Kwatera komisji ONZ w Jerozolimie potwierdziła wia- 
Omość o śmierci mediatora

5t ? r - B e rn a do tte , 5 3 - le tn i s io - 
C ‘ eniec k ró la  G u staw a  szwedz
ką®0 * p rzew o d n iczą cy  S zw edz- 

C zerw onego K rz y ż a  m ia n o -
» . r ---- ----------------  rr
20 zosta ł m e d ia to re m  O N Z

^ j a  ro k u  bieżącego.

tai rzyL y ł on do Jerozolim y wczo- 
ąa ^ P ° lu d n ie  z Ram allah, 10 km  
konf ° itl0c od Jerozolim y, gdzie 
Wórtn r ° Wał  Przez godzinę z do- 

cą Legionu Arabskiego.

odleglości około 2 mil na pól- 
byj ou Jerozolimy samochód jego 
* t:°strzeliwany. Strzały padły 

erunku gdzie znajduje się

s&ocErnesta
VounA K O w . B aw i tu  a d m ira ł E. P. 
t>art ® b - Poseł b ry ty js k i Labour 
z pry ' P rzeprow adził on rozmowy 

5 w  i c i eiam i p a rt ii io h o tn i- 
(gg . - Zw. Z a w c c e w y c r Po zwie 
Ciiv,; lu b rakow a, W ie liczk i i  Oświę
Wig

ONZ.
szpital Haddassah na górze Sco- 
pus. Kule przebiły ścianę samo
chodu, nie raniąc jednak nikogo.

S am ochodow i B e rn a d o tte ‘a to 
w a rz y s z y ł sam ochód „Jee p “  z w y 
s o k im i o f ic e ra m i L e g io n u  A ra b 
skiego. Gdy sam ochody p rz y 
je c h a ły  do Je ro zo lim y , B e rn a do tte  
w y s ia d ł, żeby obe jrzeć d z iu rę  w y 
b itą  ku lą . P o w ie d z ia ł on _ w ó w 
czas, że „nie chce być zabity ani 
przez wojska regularne, ani nie
regularne“.

K o n w ó j, w  k tó ry m  je c h a ł’ B e r
nadotte , za m y k a ł sam ochód pa n 
cerny.

B e rn a d o tte  u d a ł się następn ie  
na  a ra b sk ie  i  żyd o w sk ie  l in ie  
fro n to w e , skąd  m ia ł p rze jść  do 
d z ie ln ic y  żyd o w sk ie j.

Po p rzy je źd z ie  B e rn a d o tte ‘a do 
d z ie ln ic y  a ra b s k ie j usłyszano dwa

głośne w yb u ch y . N ie  s tw ie rdzono , 
gdzie  one n a s tą p iły ; przypuszcza

H r. Folke Bernadotte

się, że b y ły  to  d z ia ła n ia  żyd o w 
sk ie  w  re jo n ie  g ó ry  S y jonu .

Z abó jca  h r .  B e rn a iio t ie ‘a n ie  zo
s ta ł dotychczas u ję ty .

Szczegół! zabójstwa
L o n d y n  (P A P ). A g e n c ja  Reu 

te ra  poda je  następu jące  szczegóły 
za b ó js tw a  F o lk e  B  e r  n  a d  o t  i  e‘a 

B e rn a d o tte  p o w ra ca ł sam ocho

dem z objazdu jednej z dzielnic 
Jerozolimy wraz z dwoma obser
watorami ONZ płk. francuskim 
Serotem oraz płk. amerykańskim 
Begleyem. W pewnej chwili z 
jednej z ulic bocznych wyjechał 
inny samochód, który zatarasował 
drogę. W samochodzie tym znaj
dowało się 4 mężczyzn. Dwóch z 
nich wyskoczyło i podbiegło do sa 
mochodu Bernadotte‘a. Płk. Be- 
giey, domyślając się, że chodzi o 
zamach, wyskoczył z samochodu i 
usiłował obezwładnić jednego z 
napastników. Wówczas drugi z 
mężczyzn zbliżył się do samocho
du Bernad»tie‘a i oddał serię strza 
łó w  z pistoletu automatycznego. 
Bernadotte i płk. Serot zostali za
bici na miejscu. Płk. Begley został 
lekko ranny. Napastnikom udało 
się zbiec.

P a r y ż .  (P A P .) Na wiadomość 
o zabójstwie Bernadotte‘a zwołane 
zostało nadzwyczajne posiedzenie 
Rady Bezpieczeństwa ONZ. Peł
niący obowiązki sekretarz ONZ 
Arka di Sobolew wystosował de
peszę do zastępcy Bernadotte‘a, 
dr Ralpha Bunche, polecając mu 
tymczasowe objęcie funkcji me
diatora ONZ do chwili otrzyma
nia nowych instrukcji. Sobolew 
polecił także szefowi sztabu Ber
nadotte^ płk. Lundstroemowi 
wszcząć natychmiast dochodzenie 
w celu ustalenia okoliczności za
bójstwa.

16 hm. w Warszawie Komisja Specjalna przy udziale organi
zacji politycznych i Związków Zawodowych zorganizowała ak
cję celem wykrycia artykułów żywnościowych magazynowanych 
w celach spekulacyjnych. Na zdjęciu zapasy wykryte przez Kom. 
Spec. w mieszkaniu właściciela składu desek Bibjrowskiego M i

chała, Grochowska 201.
Fot, Ag. II. A P I

Produkty w mieszkaniach
p a s k a rz y  łó d z k ic h

Łódź. (P A P ) —  W  Ł o d z i p o d ję 
ta  zosta ła p rzez D e le g a tu rę  K o 
m is j i  S p e c ja ln e j w  p o ro zu m ie n iu  
z O kręg o w ą  K o m is ją  Z w ią z k ó w  
Z aw ., a kc ja  sk ie row an a  p rze 
c iw k o  speku lan tom .

W  w y n ik u  k o n tro li,  w y k r y to  w  
w ie lu  m ieszkan iach  paska rzy  za
pasy c u k ru , m ą k i pszenne j, za
pa łek , so li itd . Z a trz y m a n o  m . in .

p rzeds ięb io rcę  p ry w a tn e g o  —  
S ta n is ła w a  Sobczaka, k tó ry  u k r y ł  
70 k g  c u k ru , w ła ś c ic ie la  sk le p u  z 
o b u w ie m  —  K a z im ie rz a  S um erę , 
k tó ry  u k r y ł  40 k g  c u k ru  w  m ie 
szkan iu  i  50 k g  w  sk lep ie , ku p ca  
W ihcen tego  Szym ańskiego, za u -  
k ry c ie  40 k g  c u k ru  i  w ię ksze j i lo 
ści tłuszczu , ku p ca  h u r to w n ik a  
F ra n c iszka  G lu g ię  i  szereg in n y c h  
osób.

Young uda się do W rocła -

Poj.j, ^ S K .  Stocznia gdańska roz- 
fę budowę pierwszego tra w le -  
loąrói ac!ilego d la  Towarzystwa Po 

v Dalekom orskich „D a lm o r“ .

cz jl^^^^ jS Z C Z . Dzie ln ica  S ie rn ie - 
, ° t r2ylnate nowoczesny budy- 

r®2 b d ° * n y ‘ WBniesienie szkoły o- 
C2yciep n ’VJ mies<zikalnego dla nau-

2rs-dioionizowanie 
n‘e boiskaU mu ko sz to w a ły

i  u rzą- 
przeszlo

Bonów zł.

3 tymące junaków  re
s z » ' , rze,k i  P ilicę  i Stobniicę. Zw ła  
i n *  ta ostatni,bureau
ła

da na sku tek krętego

brzrXÍr® sz!kód w  6 gromadach nad
anych

Smarnego ko ry ta  w yrządza-

W a r s z a w a .  (PAP). W  an
gielskiej strefie okupacyjnej w  
Niemczech odnaleziono pomnik 
Adama Mickiewicza, w yw ie
ziony przez Niemców z K rako
wa. Pomnik ten w  najbliższym  
czasie zostanie przywieziony 
do kraju.

Społeczna kontrola demaskuje spekulantów

Towary w piwnicach i mieszkaniach
Popłoch na Hali Targowej w Katowicach

KATOWICE, (rl) Cały świat 
pracy Katowic zaskoczony został 
w ub. piątek faktem, że najnie- 
spodziewaniej znikły z rynku ja j
ka, masło, cukier i mąka pszen
na. Towary te były dnia poprzed
niego w sprzedaży i zabrakło ich 
— trzeba to podkreślić —■ dosłow
nie w jednym dniu. Robotnicy i

Zawieszenie broni w Hajderabadzie
Skarga do ONZ przeciwko Hiüifôsfanowi wycofana

Londyn (PAP ). Jak donosi agen 
cja Reutera, rozgłośnia Hajdera. 
badu nadała rozkaz nizama o 
zaprzestaniu działań wojennych 
przeciwko wojskom Hindustanu.

zama dymisji przez rząd premiera 
Laik Ali. W sobotę będzie utwo
rzony nowy rząd Hajderabadu.

Paryż (P A P ). A g e n c ja  F rance
•zeciWKo WOJSKOIU m u u u » » . .a .  j Presse donosi, że n iza m  H a jd e ra -  
Jednocześmie nadano k o m u n ik a t , ^ adu  za w ia d o m ił te le g ra fic zn ie

rząd  H in d u s ta n u , iż  o d d z ia ły  M u 
zu łm an ó w  w  w o js k u  h a jd e ra - 
b a d zk im  (tzw . raza ka ró w ) zosta
ły  rozpuszczone i  że w o js k a  h in 
dusk ie  m ogą w k ro c z y ć  do Se- 
cunderabadu.

Paryż (P A P ). Agencja France 
Presse donosi, że nizam Hajdera
badu wycofał telegraficznie skar
gę, ziożoną kilka dni temu w se
kretariacie ONZ i domagającą się 
podjęcia przez Radę Bezpieczeń
stwa natychmiastowych kroków 
przeciwko dominium Hindustanu.

pracownicy fabryk i przedsię
biorstw zareagowali na to natych 
miast i za pośrednictwem rad za
kładowych zaczęli interweniować 
w związkach zawodowych. Po 
porozumieniu się z Delegaturą 
Komisji Specjalnej postanowiono 
przeprowadzić natychmiastową 
akcję, przeciw spekulantom. Jak 
stwierdzili obserwatorzy Komisji 
Specjalnej, w dniu 17 bm. ani w 
jednym stoisku nie sprzedawano 
wymienionych produktów żywno
ściowych.

ZEBRANIE NA H A LI 
TARGOWEJ

H a la  T a rg o w a  w  K a to w ic a c h  
b y ła  w  p ią te k  o godz. 19,30 w i 
d o w n ią  n ie zw yk łe g o  zeb ran ia . Z 
je d n e j s tro n y  s ta n ę li w szyscy 
w ła śc ic ie le  s traganów , k io skó w , 
p a w ilo n ó w  itp ., w  ilo ś c i o ko ło  100 
osób, z d ru g ie j zaś s tro n y  ponad 
60 ro b o tn ik ó w  z kop . „W u je k “ , 
„K a to w ic e “ , z fa b ry k  „G iesche“ , 
„H e lio s “  i  in . K u p c ó w  zapytano  
po p ro s tu : dlaczego n ie  m a  w  
sprzedaży ja je k , m asła, c u k ru  i 
pszennej m ąk i?  Odpowiedzi były 
wykrętne. Tłumaczono się, że nie 
wiadomo dlaczego, że nie można 
tych towarów dostać w hurcie, 
że nie ma dostaw itp. T y lk o  n ie 
k tó rz y  k u p c y  p rz y z n a li się do po 
s iadan ia  p e w n e j ilo ś c i b ra k u ją 
cych  p ro d u k tó w  żyw nośc iow ych ,

jednak nie mogli wytłumaczyć, 
dlaczego ich nie sprzedają.

N IEZW YKŁE W Y N IK I 
KONTROLI

W obec ta k ie g o  s tanu  rzeczy za
rządzono bezpośredn ią  re w iz ję  w  
m ieszkan iach  kup có w . Każdemu z 
nich przydzielono dwóch lub 
trzech robotników, którzy udali 
się z nimi do mieszkań. R ó w n o -

Wzmacniają „czarną gwardię
dBa a k c ji a n ty ro b o tn tczych

i t

Tak to warto dla jednego kilograma cukru?!
15 l«nie Kolasińska i Koeiuhińska mówią, że trzeba ku-

Pować, to trzeba, rozum ie  pan: (Gwidon M iklaszewski)

Berlin (P A P ). D z ie n n ik  „B e r l i -  
n e r Z e itu n g “  donosi, że amery
kańskie i brytyjskie władze oku
pacyjne zarządziły w swych stre
fach rejestrację mężczyzn, którzy 
służyli w wojsku.

D z ie n n ik  w y ja ś n ia , ze chodzi 
tu  . n a jp ra w d o p o d o b n '“ j o w y 

szukan ie . odpowiednich kandyda

tów dla wzmocnienia tzw. „poli
cji przemysłowej“, czyli „czar
nej gwardii“, pozosta jące j pod 
dow ództw em  a m e ryka ń sk im .

„C za rn a  g w a rd ia “  sk łada  się 
w  p rzew aża jące j części z b y ły c h  
h it le ro w c ó w  i u żyw ana  je s t przez 
w ładze a m e ryka ń sk ie  do a k c ji 
a n ty ro b o tn ic z e i

cześnie op ieczę tow ano całe h a le  
ta rg o w e , a m ia n o w ic ie  k io s k i, 
s to iska  i  p iw n ice .

P o n ie w a ż  w ie lu  k u p c ó w  m iesz
k a  na  p e ry fe r ia c h  a lbo  w  p o b li
sk ich  m ie jscow ośc iach , ja k  Szo
p ien ice , W e łnow iec , Bogucice, L i 
go ta  itp ., re w iz ja  b y ła  n ie z w y k le  
żm udna  i  p rzec iąga ła  się do póź-

(Ciąg dalszy na stronie 2-iej)
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•  O D ZN AC ZO N A N A  IG R ZY S
K A C H  londyńskich  z ło tym  meda
lem  sym fon ia  Zbigniew a T ursk ie 
go, wykonana będzie po raz p ie rw 
szy w  Londyn ie  pod batutą Grze
gorza F itelberga,

Z ło ty  m edal za sym fonię, to  je 
dyny sukces P o lsk i na O lim piadzie. 
Z w yc ięży li n ie  biegacze, miotacze 
czy skoczkowie, ty lk o  szary niepo
zorny kom pozytor, z k tó ry m  przed 
wyjazdem  n ie  robiono dziesiątków 
w yw iadów  an i n ie  opisywano, ile  
befsztyków  je  na obiad.

O kazuje się, iż reklam a n ie  jest 
znowu tak  wszechwładną potęgą, 
za jaką  się ją  uważa.

W ażniejszy jest ta lent, nawet bez 
reklam y.

•  W  A R M II A M E R Y K A Ń S K IE J 
to lerow ano M urzynów  w  czasie 
w o jny , gdyż b y li potrzebni. Po w o j 
nie, gdy chodzi o głosowanie, mó
w i się im :

— M urzyn  z rob ił swoje, M urzyn  
może odejść!

I  M urzyn  n ie  ty lk o  może, a le mu 
si odejść od u rn y  wyborczej, n ie 
w rzuciw szy swej k a rtk i, bo w  prze 
ciw nym  razie b ia ły  naciśnie cyn
g ie l rew olw eru , ja k  to było osta t-

n io  w  M ount Vernon w  stanie 
Georgia.

•  B. D YR EKTO R  H IT LE R O W 
S K I „Deutsche B onk“ , H erm an 
Abe jes t obecnie g łów nym  człon
kiem  ko m ite tu  zajm ującego się roz 
w iązaniem  tru s tu  I. G. Farben, W  
czasie w o jn y  k ie ro w a ł on grabieża
m i m a ją tków  w  k ra jach  eu rope j- 
akieth i  eksploatacją polskich, ru 
m uńskich i  radzieckich pó l na fto 
wych. N ie  jest zresztą on jedynym  
„zasłużonym “  Niemcem w  tym  ko
m itecie.

Jeżeli tacy ludzie będą k ierow ać 
demontażem I. G. Farben, to moż
na być przekonanym, że w  n ied łu 
gim  czasie zakłady te  będą już  zu
pełn ie ....zmontowane.

•  PRZED P A ŁA C E M  C H A IL -  
LO T  w  Paryżu, gdzie we w to rek  
rozpoczną się obrady przedstaw i
c ie li Narodów Zjednoczonych ko 
czuje m łody A m erykan in . O świad
czył on, że n ie  m szy się sprzed 
pałacu, dopóki n ie  zostanie stw o
rzony „rząd  św ia tow y“ .

P o lic ja  zagroziła dziw akow i, że 
go usunie przemocą, jeże li n ie  u - 
czyni tego sam. Będzie to  zdaje się 
p ierw szy w  h is to r ii wypadek ingu- 
re n c ji p o lic ji w  zw iązku z p ro rzą - 
dowym  w ystąpieniem . ,
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Rośnie nowa W arszawa
N O W A  M A R S Z A ŁK O W S K A

Sprawa przebudowy u l. M arsza ł
kow sk ie j n ie  je s t b yna jm n ie j m nie j 
Ważna od trasy  „W Z “ . Budowa no
w e j M arsza łkow skie j rozw iąże za
gadnienie kom un ikacy jne  całego 
śródm ieścia S to licy. Przedłużona i 
rozszerzona M arszałkowska prze
tn ie  m iasto na tras ie  3.550 m (od 
u l. B o n ifra te rsk ie j — na północy, 
do Ul. P u ław skie j — na południu). 
Po p rzeb ic iu  w  ub. r. trasy przez 
gruzy b. getta prow adzi się obec
n ie  zakro jone na dużą skalę prace 
p rzy  poszerzeniu u lic y  m iędzy 
K ró lew ską  a A l. S ikorskiego. Trze
ba w yw ieźć tu  ok. 100 m sześć, 
gruzu. W  przyszłości powstanie na 
tym  odcinku Rynek Stołeczny, 
w ie lk ie  centrum  handlowe, w  k tó 
rym  staną gmachy PKO, Zw. Za
wodowych, Dom Chłopa oraz k ilk a  
t. zw. „w ieżow ców “  mieszczących 
b iu ra  cen tra l spółdzielczych. Skrzy 
żowanie z A l. S ikorskiego będzie 
dwupoziomowe.

M IA S TO  Z IE L E N I

W szystkie dzie ln ice W arszawy 
będą w  przyszłości poprzedzielane 
pasami zie leni. P rzew idu je  się, że 
t. zw. W arszawski Zespól M ie jsk i 
(m iasto i  okoliczne laski) posiadać 
będzie 180.000 drzew. Już w  r. 1945 
1 1946 zadrzewiono 90 u lic . W  par
kach posadzono 11.000 krzew ów  i 
drzew. Do jes ien i r . ub. liczba ta 
wzrosła o dalsze 13.000, a w  tym  
ro ku  o jeszcze w ięcej. W szystkie 
budowane obecnie i  planowane

ż łóbki, szkoły i  dziecińce muszą 
mieć ogródki, a nowe osiedla — 
dz ia łk i ogrodnicze, k tó rych  w  Sto
lic y  ma być 350 ha. Rezerwatam i 
z ie len i będą — obok już  is tn ie ją 
cych — Pole M okotow skie  (dziel
nica akademicka), nowy O gród Bo
taniczny w  po łudn iow ym  M okoto
w ie, Ogród Zoologiczny (pow ięk
szony o 8 ha), Skarpa W iślana i 
Ogród Sejm owy.

O D BU D O W A Ś W IĄ TY Ń

Obok prac prowadzonych p rzy od 
budow ie K a te d ry  św. Jana (na Sta
rym  Mieście) p row adzi się obecnie 
in tensyw ną odbudowę kościoła św. 
K rzyża na K rakow sk im  Przedm ie
ściu. Rosną ju ż  obie w ieże koście l
ne, przeprowadza się genera lny re 
m ont głównego wejścia i nawy. 
Czas trw an ia  robó t obliczony jest 
na cały rok.

B L IS K IE  W Y K O Ń C ZE N IE
M OSTU ŚREDNICOW EGO

Prace p rzy  budow ie m ostu śred
nicowego (kolejowego) postępują 
naprzód. W  bież. tygodn iu  rozpo
częto montaż . czwartego przęsła 
p rzy pomocy k ranu  wysięgowego. 
Całość ko n s tru kc ji sta lowej zna j
du je  się ju ż  na m iejscu. M ost bę
dzie posiadał 2 to ry . K onstrukc ja  
oparta jes t na starych fila rach  ob
niżonych o 4 m, gdyż dawny most 
posiadał t. zw. system jazdy do
łem , podczas gdy now y — system 
jazdy górą, co w p łyn ie  m. in. na 
bardzie j estetyczny w yg ląd mostu.

l le > o p to  le p s z e  o«# JTetss«»

Telewizja na Targach Praskich
Praga, we w rześniu

W  tegorocznych targach praskich, 
k tó rych  o tw arc ie  nastąpiło w  ubie
głą niedzielę, b ierze udzia ł 18 
państw . Stoiska nieczechosłowackie 
za jm ują  w  bieżącym roku  reko rdo 
wą pow ierzchnię. Tegoroczne ta rg i 
praskie można nazwać czechosło
wacką ofensywą eksportową.

P rzyna jm n ie j taką wym owę m ają 
stoiska przem ysłu maszynowego i 
metalowego, w ypełn ione p ięknym i 
obrab iarkam i, od na jba rdz ie j p re 
cyzyjnych, przeznaczonych do o- 
b ró b k i m ilim e tro w ych  cząstek, aż 
do ciężkich, o wadze k i lk u  ton. 
Precyzja w ykonania  tych  maszyn i 
Ich wszechstronność — to według 
o p in ii fachow ców zagranicznych — 
p raw dz iw y  popis czechosłowackiego 
robo tn ika  i konstruk to ra .

N iem nie jszym  zainteresowaniem  
cieszy się le k k i przem ysł z coraz 
to ba rdz ie j znaną na rynkach  świa 
tow ych w y tw ó rn ią  przyrządów  .op
tycznych i fo togra ficznych, Me- 
opta. Fachowcy szwajcarscy są zda
nia, że M e-opta ma wszelkie dane 
po temu, by zająć m iejsce słynne j 
Zeiss-ikon.

Na bardzo w ysokim  poziomie sto
ją  czechosłowackie w y tw ó rn ie  mod 
nej obecnie sztucznej b iżu te rii — 
m eta low ej,szklanej, d rew n iane j o- 
raz w yrobów  z m ate ria łów  zastęp
czych.

Udaremnienie zjednoczenia ruchu zawodowego
Rozbijacka robota brytyjskich T rade-U n ionó iu

PARYŻ. (Telepress) — Atak na 
Światową Federację Zw. Zaw., 
dokonany przez prawicowe kie
rownictwo brytyjskich związków 
zawodowych za pośrednictwem 
generalnego sekretarz» Arthura 
Deakina na ostatnim kongresie w 
Margate, przyniósł natychmiasto
we skutki. Nie powiodła się mia
nowicie realizacja istniejącego od 
lat trzech projektu zreorganizo
wania międzynarodowych sekre
tariatów zawodowych i przckształ 
cenią ich w departamenty zawo
dowe Światowej Federacji.

P ro je k t  te n  p o w s ta ł na  w s tę p 
n e j k o n fe re n c ji zw ią z k o w e j w  
San F ra nc isco  i  L o n d y n ie  i  zo
s ta ł ju ż  z d e fin io w a n y  jasno  pod
czas kong re su  k o n s ty tu c y jn e g o  w  
P a ryżu , w  p a ź d z ie rn ik u  1945 r.

Zm ierza ł on do ściślejszego ze
spolenia w szystkich . o rganizacji 
zw iązkowych w  łan ie  Św iatow ej Fe 
de rac ji i  zapewnienia ca łkow ite j 
jedności k lasy robotn iczej na ca-

Zmarł red. L. Sobociński
WARSZAWA. Dnia 14 września 

zmarł śp. Leon Sobociński, dzien
nikarz, długoletni członek Związ
ku Zawodowego Dziennikarzy 
R.P.

Po nabożeństwie żałobnym w 
kościele Karola Boromeusza na 
Powązkach 18 bm. nastąpił po
grzeb na cmentarzu miejscowym.

Sp. Zmarły był zdolnym dzien
nikarzem i dobrym kolegą.

ły m  świecie, przez zjednoczenie za
rów no  ośrodków zw iązkow ych w 
poszczególnych kra jach , jalk i  m ię 
dzynarodowych o rgan izacji zawodo 
wyeh. W ten sposób znacznie zw ięk  
szyłaby się skuteczność akc ji klasy 
robo tn icze j w  każdej dziedzinie.

Po trzech la tach c ie rp liw ych  pe r
tra k ta c ji z daw nym i leaderam i, k ie  
ru jącym i obecnie większością m ię 
dzynarodowych sekre ta ria tów  za
wodowych, po trzech latach n ieu
stannych w ys iłków , zm ierzających  
do zaspokojenia ich  życzeń, do ty
czących przyznania im  ja k  na jw ięk  
szej finansow ej i  adm in is tracy jne j 
autonom ii, w  sposób n ie  ko lidu jący  
z ogólną p o lity ką  organizacji, Siei a 
terwa Federacja napotkała na zde
cydowaną odmową dalszego prowa  
dzenia rokowań.

W ciągu ub ieg łych trzech dni 
egzekutywa Św iat. Federacji odby
w ała rozm owy z Kom ite tem  Do
radczym, pow ołanym  przez m iędzy 
narodowe sekre ta ria ty  zawodowe. 
Podczas wczorajszej kon fe renc ji za 
rzucono wreszcie p róby dojścia do 
porozum ienia. Zaledw ie jeden se
k re ta r ia t m iędzynarodowy, m iano
w ic ie  sekre ta ria t nauczycieli, zajął 
pozytyw ne stanow isko i ogłosi! o 
swym  przystąp ien iu  do departa
m entu zowodowego Św iatow ej Fe
deracji.

In ic ja ty w a  zerw ania  rokow ań w y 
szła ze s trony k ie row n ic tw a  Między
narodowej Federacji T ransportow 
ców, w  k tó re j w ie lk ie  w p ływ y  po
siadają b ry ty jscy  p raw icow i p rzy 
wódcy robotn iczy.

Delegacja radzieckich zw iązków 
zawodowych zajm ow ała na jba rdz ie j 
pojednawcze stanow isko i  w ykazy
w a ła  szczere życzenie osiągnięcia 
porozum ienia. Wobec jednak ka te 
gorycznej odmowy delegacje ra 
dziecka wydała oświadczenie, w  
k tó ry m  stw ierdza, że tego rodzaju 
negatywne stanow isko n ie  służy In 
terasom mas pracujących, an i je d 
ności zw iązków  zawodowych w  
świecie, To negatywne stanow isko 
u tru d n ia  w y s iłk i, zm ierzające do po 
p raw y w arunków  b y tu  i u trw a len ia  
poko ju  i  dem okracji w  świecie.

Delegacja radziecka zażądała ró 
wnież, by Św iatowa Federacja 
przedsięwzięła skuteczne środk i dla* 
wzm ocnienia jedności i  s tworzenia 
departam entów zawodowych, tak  
szybko, ja k  ty lk o  będzie to  m oż li
we.

W dn iu  dzisie jszym  egzekutywa 
Św. Fed. rozpoczyna swe norm alne 
kw a rta ln e  zebranie.

Europejska konferencja rozkładów jazdy
o d b ęd zie  się w K ra k o w ie

Warszawa (PAP). W  dniach od 6 i zmą udzia ł europejskie zarządy ko 
do 16 październ ika br. obradować le jow e oraz z B liskiego Wschodu, 
będzie w  K ra ko w ie  w  sa li M ie j-  zarządy żeglugowe i lotn icze eks- 
sk ie j Rady Narodowej doroczna Eu I p loctu jące swój tabor w  ruchu  m ię 
ropę jaka Konfe rencje  Rozkładów dzynarodowym , ja k  rów nież tow a -
Jazdy i  K u rsów  Bezpośrednich w 
ruchu  m iędzynarodowym , k tó re j za 
daniem będzie usta lenie rozkładów 
jazdy ku rsów  bezpośrednich na o- 
k res 1949 — 50 r. z te rm inem  w e j
ścia w  życie od 15 m aja  1949 r.

Po uroczystości o twarcia, w  dn iu  
8 października, wyłon ione przez 
K onfe rencję  kom is je  główne p rzy 
stąpią do pracy nad us ta len ie»  roz 
k ładów  jazdy i ku rsów  bezpośre
dnich następujących w ie lk ich  ek
spresów europejskich: 1. S im plon 
O rient-Ekspress (Paryż—Stambuł), 
2. Taurus-Ekspress (Małe Azja), 3. 
O rient-E kspress (Paryż—Bukareszt 
— Beograd — Warszawa), 4. B a lt-  
O rient-Ekspress (Skandynawia — 
B lis k i Wschód przez Polskę i Cze
chosłowację), 5. Nord-Ekspress (Pa 
ryż — Skandynawia), 6. A r lb e rg - 
O rient-Ekspress (Paryż—Bukareszt) 
7. Skandynawia—Szwajcaria—Eks- 
press.

Delegacja polska w ystąp i z p ro 
je k ta m i k ilk u  nowych m iądzynaro- 
dowych połączeń bezpośrednich.

Równolegle pracować będą ko m i
s je  hand low o-ta ryfow e, k tó rych  za 
daniem będzie u jednosta jn ien ie  i 
udogodnienie w arunków  przejazdu 
w  : u- hu m iędzynarodowym .

W K o n fe re n c ji k rakow sk ie j we-

rzystwa pomocnicze posiadające i 
eksploatujące wagony syp ia lne i re 
stauracyjne.

W Polsce poprzednia taka ko n 
ferencja odbyła się w  roku  1928.

Zwieszono rozprowadzenie
o le j ó w  r o ś l in n y c h

WARSZAWA. (PAP) Państwo
wy aparat handlowy rozprowa
dził w ciągu pierwszej połowy 
bm. około 80 ton olejów roślin
nych, tj. tyle, ile normalnie sprze
dawano w ciągu całego miesiąca.

Zapotrzebowanie na tłuszcze 
roślinne wzrosło szczególnie w o- 
kręgach przemysłowych zwłasz
cza na Dolnym Śląsku, dokąd zo
stały przerzucone nadwyżki oleju 
roślinnego z okręgów nadmor
skich.

Centralne Biuro Sprzedaży Ole 
jów i Tłuszczów Roślinnych ma 
przygotowany według rozdzielni
ka zapas olejów w ilości 150 ton 
na wrzesień br. i 150 ton na paź
dziernik. Najwyższy miesięczny 
popyt na tłuszcze roślinne nie 
przekracza 100 ton oleju. Posia
dane więc ilości pokryją zapotrzc 
bowanle z nadwyżką.

Coraz więcej
s tra jk u ją c y c h

we F ra n c ji
Paryż (A P I) . Ilość strajkują

cych we F ra n c ji p rze k ro czy ła  już 
dawno pól miliona. W samym 
tylko Basenie Sekwany strajko
wało w dniu wczorajszym 400.000 
metalowców.

Donoszą ró w n ie ż  o n o w ych  s tra j 
kach  w  to w a rz y s tw a c h  lo tn i
czych.

W  n ie k tó ry c h  k o p a ln ia ch  s tra jk  
je s t pow szechny, w  in n y c h  czę
śc iow y. S tra jk u je  ró w n ie ż  pe r
sonel lo tn is k  to w a rzys tw a  A ir  
F rance  na c a łym  te ry to r iu m  
F ra n c ji.  —  Z M a ro k a  donoszą o 
częściow ym  p rz e rw a n iu  p ra cy  
przez ro b o tn ik ó w .

Stoisko to n ie  jes t bez znacze
nia, je ś li się zważy, że przed w o j
ną eksport tych  „fa łszyw ych  pereł 
i  b ry la n tó w “  — stanow ił p raw ie  25 
procent czechosłowackiego ekspor
tu.

O w yrobach skórzanych i obuw 
niczych, w  k tó rych  Czesi są m i
strzam i — n ie  trzeba chyba mówić,

Zasługuje na uwagę specjalny

D Z IA Ł  C ZEC H O SŁO W A C KIE J 
T E L E W IZ J I

zazna- 
esl — ich 
sze rezul-

P rzy sposobności 
czyć, że ja k  tw ie rdzą  
te lew iz ja  osiągnęła w i 
ta ty  niż angielska. ,

O d b io rn ik i te lew izy jne : p rodukc ji 
czechosłowackiej są na targach pew

WJ t
:ą Gftef 
w ije sz

nego rodza ju  sensacją. Przelatujące 
ekranem (30 x 40 Cm) is k ry  dener
w u ją  czasem. Cała aparatura  w y 
gląda ja k  duży aparat rad io w y  i 
ma się wrażenie, że lada chw ila  
w ybuchnie. Obrazek — ja k  w  pokry 
tym  m głą lustrze. Lepszych n ie  ma 
w  całej Europie.

Stoiska, przez k tó re  przeszliśmy, 
mieszczą się w  12-p iętrowym  gma
chu. L iczne w in d y  u ła tw ia ją  t łu 
mom zwiedzanie ta rgów  bez zmę
czenia.

Czego naprawdę b ra k  — to po
w ie trza. Tego prob lem u n ie  roz
w iązano z zadow aln iający sposób.

D ruga część ta rgów  mieśct się na 
w o lnym  pow ietrzu, o k ilkase t me
tró w  dale j, na ta k  zwanym  starym

Towary w piwnicach i mieszkaniach
 ̂D o ko ń czen ie  ze strony 1)

n y c h  godzin  nocnych. D a ła  je d 
n a k  n ie z w y k łe  w y n ik i :

W  p ry w a tn y c h  m ieszkan iach  
d ro b n y c h  ku p có w , z a jm u ją c y c h  
się ty lk o  sprzedażą na h a li ta r 
gow e j zna lez iono ponad 600 kg 
mąki pszennej, kilkadziesiąt kilo
g ra m ó w  m asła, ponad ć w ie rć  to n y  
c u k ru , kilka tysięcy ja j itd.

Co gorsza, okaza ło  się, że k u p 
cy  h a n d lu ją c y  a r ty k u ła m i spo
ży w c z y m i m a ją  w  dom ach całe 
s k ła d y  in n y c h  m a te r ia łó w , k o 
n ie cznych  d la  ro z w o ju  naszego 
p rzem ys łu . U handlarza nabia
łem znaleziono np. 150 kilogra
mową sztabę cyny angielskiej, u 
innego poważne Ilości sody kau
stycznej, k tó re j b ra k  na  ry n k u , 
a k tó rą  sp rzedaw ano  po speku la 
c y jn y c h  cenach. D o k ła d n e  ilo śc i 
zna lez ionych  to w a ró w  będz iem y 
m o g li podać dop ie ro  w  je d n y m  
z n a jb liż szych  n u m e ró w .

TAJEMNICA W PIWNICACH
Następnego dn ia , w  sobotę, ju ż  

od godz. 6 ra n o  rozpoczę to  d a l
szą a kc ję  k o n tro ln ą . C i sam i ro 
b o tn ic y , k tó rz y  p ra c o w a li po
p rzedn iego  dn ia , rozpoczę li po 
k i lk u  godzinach  snu re w iz ję  
s to isk  ty c h  sam ych kup có w . Pod 
la d a m i, w  s k rzyn ia ch  i  w  w o r 
kach  zna lez iono pomad 1 tonę mą
k i  pszennej, w  ty m  n a w e t 60 
p ro c . i  n iedozw o lonego p rz e m ia 
łu  ponad  350 kg  c u k ru  i  w iększe  
ilo ś c i ja j .  T o w a ró w  ty c h , ja k  za
znaczy liśm y, w  p ią te k  n ie  sprze
daw ano.

G łów ne  zasoby s p e k u la c ji, g łó w  
ne m agazyny  czarnego r y n k u  
z n a jd u ją  się je d n a k  w  p iw n i
cach w  H a li T a rg o w e j. T am  też 
u d a ły  się g ru p y  k o n tro ln e  i  p rz e 
g lą d a ły  po k o le i każdą  p iw n icę , 
każdy  sk ład . W zyw ano  ka żd o ra 
zowo w ła śc ic ie la  p iw n ic y  i  w  je 
go obecności p rzeg lądano  w n ę 
trze. Już w pierwszych godzinach

zna lez iono  duże ilości u k ry ty c h  
artykułów spożywczych. P on ie 
w aż i  ta  re w iz ja  ró w n ie ż  p rze 
c iągnę ła  się do późnych  godzin  
w ie czo rnych , w y n ik i  podam y z 
c h w ilą  n a p ły w a n ia  m e ld u n kó w .

DLA ROBOTNIKÓW
B ardzo  c h a ra k te ry s ty c z n y  je s t 

fa k t,  że w  c ią g u  a k c ji wszystkie 
znalezione towary natychmiast 
odstawiono pod nadzorem przed
stawicieli Komisji Specjalnej do 
tych zakładów pracy, w których 
pracują kontrolerzy. R obotn icze 
sp ó łd z ie ln ie  ro zp ro w a d za ją  je  z 
m ie jsca  m ię dzy  p ra c o w n ik ó w  i  
ro b o tn ik ó w . Otrzymują orni to
war po normalnej cenie zaraz po 
skończone j dn iów ce. Po orzecze
n iu  k o n fis k a ty  dochód  ze sp rze 
dan ych  po n o rm a ln e j cenie, bez 
żadnych  zysków , zna lez io n ych  a r
ty k u łó w  spożyw czych  p rzypada  
na rzecz P aństw a.

Ta szybka 1 skuteczna akcja, 
która wyjaśniła w części tajem
nicę znikających towarów powin
na stać się ostatnim ostrzeżeniem 
dla spekulujących elementów.

„w ystaw iszczu“ . Tuta j 
znowu uwagę

P A W ILO N  LO TN IC ZY
:trów

o pow ierzchn i przeszło 3.000 to f
kw adra tow ych , zorganizowany ^  
okazji m iędzynarodowego , «¿a
od lew ników . W pięciu g ł°v ją. 
częściach tego paw ilonu  zwie % 
cy m ają  możność zapoznać 1 ^  
przem ysłem , pracu jącym  dla 0 .0, 
n ic tw a  żelaznego, stalowego. ^  
rowego itd . Osobno urządzono { 
isko labo ra to ry jne , którego P° n. 
gólne sto ły sięgają tra d y c ji . ć,.. 
nych średniow iecznych alchetn 
praskich. ,#■

Ja kko lw ie k  w  ciągu la ta  w  j  
liśm y  na s ław nym  „w ystaw ią?' . 
p iękne pokazy maszyn ro ln / l 0/  
— ta rg i jesienne p rzyn ios ły  
szereg rzeczy z te j dziedziny, 
re naprawdę w a rto  obejrzeć. u 

W śród zw iedzających jest L  
cu izoziemców i to  nawet z k r  ,ki.

t r
tak  egzotycznych, ja k  Peru, 
r ia  czy Pakistan. yjti

W arto  dodać, że w  Pie r'r' 5p- 
dniu, w idząc z u lic y  o lb rzym '6 
py ognia i dym u na terenach ¡j 
stawowych, przechodnie alarm 
m ie jską  straż pożarną... *

P iw ow ar^»

Najlepszy pocztowi®5
po<f

i  T e le g ra fó w  o k rę g u  szCL f0dy 
sk iego  p rz e d s ta w iła  do na®!ggo. 
te ch n ika  Tadeusza S ik o tż k ł y( 
k tó ry  os iągną ł 300 proc. 
w y s u w a ją c  się w e  w s p ó łz ^ ^ r -  
n ic tw ie  p ra c y  na  czoło po6®1 
có w  z 11 o k rę g ó w  P o lak i,

PR A G A (PAP) W  zw iązku * ' 
jazdem prez. G ottw alda na “  ¡¡t 
rząd czechosłowacki p rze ją ł n? , 
ble zgodnie z postanowieniem 
s ty tu c ji pe łn ien ie  obowiązków ' i3 
w y  państwa i upoważnił 
Zapotocky‘e'go do reprezen to* ¡, 
państwa nazewnątrz oraz do 
sywania ustaw. .

16 tysięcy wagaaiw przeładuj11
w portach Pomorza Zachodniego

*  flO'
są w  Szczecinie p rz y  budoyĄ ib  ci, 
w e j p o rto w e j s ta c ji Pozrzą«0, j(D 
W  s ie rp n iu  p ra co w a ło  ta m  *' f  
ro b o tn ik ó w  i  1.050 junaków j,«

P o lane “  W vkO n>'w  „a,

Kołobrzeg. (Z A P ) —  W  m ie s ią 
cu s ie rp n iu  w e  w s z y s tk ic h  p o r
ta ch  P om orza  Zachodn iego  p rze 
ła d o w a n o  łączn ie  b lis k o  16.400 
w a g o n ów  to w a ró w  o łą czn e j w a 
dze oko ło  325 tys . ton.

Z  c y f r  ty c h  na e ksp o rt p rz y p a 
da przeszło  14 tys. w a g o n ó w  to 
w a ró w  o w adze b lis k o  285 ty s ię 
cy  to n  (g łó w n ie  w ę g ie l) i  na  im 
p o r t  p rzeszło  2 tys iące  w a g o n ów  
to w a ró w  o w adze h lis k o  40 ty s ię 
cy  ton.

O ile  chodzi o ro b o ty  ko le jo w e , 
to  n a jw ię ksze  p rzep row adzane

„S łu ż b y  P o lsce". W yko n y  
są tu  o lb rz y m ie  ro b o ty  z l® ¡
k tó re  t rw a ją  ju ż  p ią ty  m l ¡.¡a' 
Do końca  s ie rpn ia , a w ię c  
gu 4 m ies ięcy  p rze ładow ać '$c . 
nasyp y  o ko ło  400 tys ię cy  m  s ¡¡<t 
z iem i. D la  w y k o n a n ia  t>" 
p ra c  p rze ładow ać na leży  6» 
sięcy m  sześć, z iem i. O becn i®  ,g 1 
dego d n ia  p rze w o z i się o ii 
ty s ię c y  m  sześć.

Franco pertraktuje z Poitagalid
bg zm ontować „blok hiszpański“

P a r y ż .  (A P I) . H iszpańska  o - 
p in ia  p u b lic zn a  spodziew a się 
b lis k ie g o  za w a rc ia  a lia n su  w o j
skow ego m iędzy  H iszpan ią , a 
P o rtu g a lią .

S p raw ę  tę  porusza  w  lic zn ych  
a r ty k u ła c h  h iszpańska  prasa, o- 
m a w ia ją ca  h is z p a ń s k o -p o rtu g a l-  
ską „p rz y ja ź ń “ . R ad io  M a d ry t  u -  
trz y m u je , że a r ty k u ły  p ra sy  p od -

Zabójstwa aktywistów wiejskich
W a r s z a w a .  (PAP) Dnia 15 

bm. na terenie gminy Starozręby, 
pow. płocki, zostali zamordowani 
przez bandytów faszystowskich 
trzej działacze Polskiej Partii Ro
botniczej: sekretarz komitetu
gminnego PPR i członek Gmin
nej Rady Narodowej Stanisław 
Witkowski, członek komitetu 
gminnego PPR i Gminnej Rady 
Narodowej Jan Goleniewski oraz 
aktywista PPR Feliks Modzelew
ski.

2.350 tys. żarówek 
na wolny rynek

W a r s z a w a .  (PAP.) Na po
czątku czwartego kwartału b. r. 
Centrala Handlowa Przemysłu 
Elektrotechniczuego rozpocznie w 
całym kraju sprzedaż wolno
rynkową żarówek.

Sklepy detaliczne cen tra li, domy 
tow arow e oraz sklepy spółdzielcze, 
a w  n iek tó rych  wypadkach i skle
py pryw atne, rozprowadzą do koń
ca roku  2.350 tysięcy żarówek.

Mordercy faszystowscy po do
konaniu zabójstwa zdemolowali 
urząd gminny i obrabowali kasę 
urzędu i spółdzielni wiejskiej.

Władze bezpieczeństwa prowa
dzą energiczne śiedztwo.

*
WARSZAWA. (SAP) W woj. 

kieleckim, w pow. kozlenickim, 
faszystowska banda dokonała 13 
września napadu na aktywistów 
wiejskich PPS, mszcząc się za ich 
walkę w obronie biedoty wiej
skiej. Bestialsko zamordowany 
został sekretarz koła gromadzkie
go PPS 1 kor-endant ORMO we 
wsi Ryczywół — Jan Wiśniewski. 
Inni członkowie PPS w tej wsi 
zostali dotkliwie pobici.

Zamordowany przez zbirów fa
szystowskich Jan Wiśniewski, roi 
nik z zawodu .liczył lat 35. Był 
on zasłużonym aktywistą partyj
nym i powszechnie szanowanym 
działaczem wiejskim, który wier
nie bronił interesów biedoty wiej 
skiej. Poległ na posterunku, w 
walce o pełne wyzwolenie mas 
pracujących wsi spod ucisku kla
sowego i ekonomicznego.

k re ś la ją  kon ieczność zb liże n ia  
m ię d zy  dw o m a  k ra ja m i.

N ie d a w n o  jeszcze k rą ż y ły  po
g łosk i, że Franco uda się do P o r
tugalii w październiku, by pod
pisać hiszpańsko-portugalski pakt 
polecany Hiszpanii przez A m e ry 
kanów, jako środek zmierzający 
do „wzmocnienia“ hiszpańskiej 
pozycji międzynarodowej.

P oczą tkow o  H iszp a n ia  n ie  od
n o s iła  się e n tu z ja s tyczn ie  do ty c h  
z a le c e ń /te j w io s n y  je d n a k  spec
ja ln y  w y s ła n n ik  T ru m a n a  do W a
ty k a n u , M y ro n  C. T a y lo r , p o w tó 
rz y ł je  znów  w  M a d ry c ie . W obec 
tego, że b lo k  zachodn i, n ie  chce 
s ę jakoś  zm a te ria lizo w a ć , C au
d il lo  p o s ta n o w ił rozpocząć negoc
ja c je  z P o rtu g a lią , m a ją c  nadz ie 
ję , że zb u d u je  „ b lo k  hiszpański", 
k tó ry  z czasem zostanie do łączo
n y  do „b lo k u  zachodn iego“  ja k o  
jego  p o łu d n io w e  uzu p e łn ien ie .

Jednocześnie „w s tą p iła “  do M a 
d ry tu  de legac ja  P a ra g w a ju  do 
N a ro d ó w  Z jed noczonych  po  d ro 

dze do P aryża . N a  czele de^ ic ? '  
s to ’ m in is te r  sp ra w  zs.8T„ „ t
n ych , M on tana . D y p lo m a c i 
g w a ju  —  k tó ry  ja k  w iado rn0^ ; / '  
w u je  fu n k c je  kó łe czka  W h* ^je
n ie  do g łosow an ia  Stanom .0jć ' 
dnoczonych  w  O N Z  —  bę“ ą ¡jc i31* 
m i rzą d u  h iszpańsk iego  P 
sw e j trz y d n io w e j w iz y ty  w  
d ryc ie .

Po ra z  \rz®c\ 
zakw itła  Ja trt^

G rud z ią d z  (P A P ). W  
scowościach p o w ia tu  SrU , y i * '  
k iego  p o w tó rn ie  zaJćwid 
w y  ow ocow e —  m a lin y  1 P 
k i,  a w  la s k u  pod G arde ja  ¿jU 
w i ły  się na  ś w ie rka ch  to® 
lone szyszki. o o ^ L

W  sadzie na leżącym  c /,.\id?1u  
d ru k a rn i „W ie d za “  w , “  ; /  
dzu  z a k w it ła  w  ty m  ro k  
po ra z  trzec i.

M rw e iw ta
a u s tra lijs k ic h  m a ry n a rz y  z W ioch® 1**

ł

GENUA. (PAP) P o lic ja  w łoska 
aresztowała trzech o fice rów  i oko
ło  100 m arynarzy z załogi au s tra lij 
skiego o k rę tu  wojennego „K a n im - 
b la ", po w ie logodzinne j bójce po- 

i „  m ieszkańcam i Ge
nu i

Powodem aw an tury  by ło  zacze
p ienie przez k ilk u  p ija n ych  m a ry 
narzy, k tó rzy  zeszli na ląd, starszej 
kob ie ty. W  obron ie  zaczepionej sta
nę li przechodnie, a sprzeczka zamie

n iła  się w kró tce  w  gw ah° - td  ¡e 
kę. O koło 300 m arynarzy 0 ja1“  
szło na ląd, powodując o8° iagt>- 
szanie w  po rtow e j ezęś®1 id ''

B ó jka, w  k tó re j uczestfl‘^ i0g 
kaset osób, trw a ła  Vne%

n iw o  usiłow ań i'a/ ¡ cj i
n ia  porządku ze s trony P ,u 
sk le j oraz dowództwa °--r 
dziesięciu m arynarzy i  v . 
n ló w  odniosło rany>
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Między morzem n jeziorem
Mielno Koszalińskie — królestwo ryb i bursztynu
(Ko r e s p o n d e n c j a  w ł a s n a )

M ielno, we wrześniu

A więc przede wszystkim  sama 
£2w«a! W prow adziło  ona już  n ie 

jednego podróżnego w  b łąd i p raw  
> ^Podobnie jeszcze n ie  każdy wie, 

istn ie ją w  Polsce dwa M ie lna: 
^Szalińskie i O lsztyńskie. P rzy 

miotniki owe należy stanowczo 1 
^ w łó c z n ie  wprow adzić w  użycie, 

F. ^  może się zdarzyć, że w  kasie 
netowej wczasowicz, m ający np. 

sk.erowanie do Zarządu Państwo
w i ’0 Uzdrow iska w  M ie ln ie  i p ra - 
f n* cy spędzić sw ój u rlop  nad m o- 
zem na Pomorzu Zachodnim  — bę 
' } e gw ałtow nie veysłany do w o je - 
r?^2twa olsztyńskiego i  odw rotn ie ! 
Mbie osobiście udało się szczęśli

w ie  przekonać kasjera, że celem 
m oje j podróży jes t m iejscowość 
nadmorska i  bez dalszych już tru d 
ności znalazłam  się w  M ie ln ie , po
łożonym  w  odległości 14 km . od 
Koszalina.

Z plaż Z iem  Odzyskanych ba r
dziej w praw dzie  znane i modne są 
M iędzyzdro je, a le k to  pragn ie  w y 
począć z dala od zg ie łku  m ie jsk ie 
go i nasycić oczy pięknem  w id o 
ków  — niech jedzie do M ie lna  K o 
szalińskiego.

Zarząd U zdrow iska o b ją ł w  po
siadanie szereg najlepszych budyn
ków, rozmieszczonych w  ogrodach- 
lasech wzdłuż p iękne j a le i, w iodą
cej nad morze, oraz, nad samym 
brzegiem morza i w  n ich  .zorganizo 
w a ł pensjonaty.

Poszukiwa cze bursztynów
Po ciężkiej „p ra cy “  opalania się 

® Plaży na brąz i kąpania w  fa - 
B a łtyku , zm ieniającego o każ- 

ei Porze dnia barwę i nastró j, od
. 6’ do groźnego w
uw ili sztorm u — dla ro z ryw k i 
Bulików specja ln ie zaangażowana 
nciestra gra w  godzinach popołu- 

wiiowyeh w  p a rku  najnowsze prze 
tek6 s^20nu i  znane pa rtie  z opere-

Ula bezpieczeństwa kąpiących się 
p laży ra tow n icy  i biada 

OK?’ k tó rzy n ie  zw racają  uw ag i ną 
°w ią zu ją ce przepisy. W ysokie 

' ' atl^a ty  karne  uderzy ły  już  po k ie  
- niejednego dzielniejszego
®*ywaka, k tó ry  z lekceważeniem 
j^ Ma zapuścił się poza obręb b u ja 

na fa lach czerwonych cho-

f t o f f i r u r M i
n o w elę  f ilm o w ą

b&[<lrSZa/Wa W tych  dniach
>  “ yło się pierwsze posiedzenie ju -  

Konkursu Chopinowskiego na 
^  Wełę fiirno^ą^  ogłoszonego przez 
2 ■ „F ilm  P o lsk i“  w  porozum ieniu 
^.Kom itetem  W ykonawczym  Roku 

n°Pinowśkie,go (1949).
' ł k j  skład ju ry  wchodzą: A n ton i 

^Wdziewiez (Zw. Zaw. Realizator 
(Pb F ilm ow ych), A leksander Ford 
¿i •. F ilm  Polski), Jarosław  Iwasz 

-8 tr> jra (^ w - Za W'. L ite ra tó w  P o l- 
Spr - Aleksander Jackowski (M in. 
cżyk ^ agr->> Stanis ław  K o ło d z ie j- 
Ueo ® w- Zaw. Kom pozytorów), 
Wa i  K ruczkow ski (Rada F ilm ow a) 
Szti v-W K uback i (M in. K u ltu ry  i  
pjv Bolesław  L e w ick i (P. P.

Polski), Z ygm unt M yc ie lsk i

Stanowiąc śliczne obram owanie dla 
wód m orza i jeziora.

D o m ; do o b ję c ia
A czko lw iek na Pomorzu Zachod

n im  o s ie d lili się ludz ie  p rz y b y li 
liczn ie  że w szystkich  s tron  P o lsk i 
— są tu  jeszcze gospodarstwa, w illę  
i  domy do objęcia. Zapuszczając 
s ię  w  głąb lądu  spotkać można zie
jące pustką budynk i w  dobrym  je 
szcze stanie i  wym agające n ie 
w ie lk iego  rem ontu. W okół tych  
budynków  ow ocują  drzewa i cze
ka ją  na w łaśc ic ie li. W ystarczy p rzy 
być, zobaczyć i  pozostać, ta k  aby te

20 proc. n ieużytków  zna jdu jących  
s;ę jeszcze na Pom orzu Zachodnim , 
ob ję tych w  posiadanie i zagospo
darowanych, stało się bogatym  źró
dłem  dochodu po lskich osadników.
. M ie lno  ma przyszłość przed sobą. 
Pob lisk i Kołobrzeg n ie  może sta
nowić ko nku renc ji, aczko lw iek po
siada pewne tradycje . Dobrze się 
więc stało, że D yre kc ja  Państwo
wych U zdrow isk zorganizowała tu 
wczasy dl® lbdz-i pracy. W tym  
roku  M ie lno „okupow a ła “  g łównie 
Warszawa, a w a rto  było by, aby 
i Śląsk poznał to  nadm orskie  ką 

p ielisko. B. P io trow iczow ii

Bolesław  L e w ick i (P.
. niski), Z ygm unt M yci 

s ld i *tet W ykon. Roku Chopinow- 
P n * i°  1949)> Jerzy Toep litz  (P. P. 

Polski).

Jcę? ° I’ 6c dużego nap ływ u  prąc kon 
^ s o w y c j,  (ponad 100, z czego ’H - 

®Face zagraniczne), ju r y  po- 
ę ," aw;l°  przesunąć te rm in  og ło - 
15 J f ,  w yn ikó w  K onkursu  z dnia 

p ^W ie rn ik®  na dzień 11 lis tópą 
I»48 r.

*  *WiąEku z dużym zainteresowa 
ręvv ’ iak ie  w zbudz ił K onku rs  za- 
Prp110 W k ra W i ak i  2a granicą B iu ro  
stwS:®mQwe Przeńsiębiorstwa Pań 
bę^Wego „F ilm  P o lsk i“  udzielać 
fp__ 6 na łam ach dw utygodn ików  
%a“ ° WycK „F ilm “  i „Gazeta F ilm o  
że . S p o w ie d z i na lis ty  związane 

Prawami konkursu.

rągiewek. U top ić  się w o lno  ty lk o  i 
w yłączn ie  na odcinku  morza n ie 
strzeżonego, od plaży tzw . „d z i
k ie j“ .

N ie  wszyscy oczywiście pragną 
ryzykow ać podczas kąp ie li, — 
w szystkich natom iast ogarn ia  po 
każdym sztorm ie gorączka burszty 
nowa. Choć w ia tr  przenika do sz:pi 
ku  kości i  deszcz zacina, plaża na 
przestrzeni 10 km  zaludnia się, ja k  
podczas dni największego upału. 
Pochylone postaci grzebią z zapa 
łem  patyczkam i w  piasku, ko lo ro 
w ych kam ykach i  wodorostach, 
świeżo w yrzuconych przez morze, 
w  złudne j nadziei na tra fien ia  na 
rzadki okaz bursztynu.

» E rn a «  n a  z ło m
Uwagę plażujących zw racają  m a

new ry  dwóch* radzieck ich tra w le 
rów . K rążą  one codziennie w  po
b liżu  „E m y “ , n iem ieckiego statku, 
zatopionego podczas w o jn y  i  w y 
rzuconego na brzeg przez morze 
podczas silnego sztorm u. Zadaniem 
traw le ró w  jes t ściągnięcie w raku  
na m orzę i  p rzyho low anie  go do 
Szczecina, gdzie ma być przezna
czony ńa złom.

Szczególne zainteresowanie dla 
pracy m arynarzy ob jaw ia  m łodzież 
obojga p łc i, k tó ra  liczn ie  p rzybyła  
do M ie lna  na swe oboży. Wśród 
d iun piaszczystych wszędzie na 
tknąć się można na rozb ite  na
m io ty  m łodzieżowych obozów,' a 
w ięc Obozu Zorganizowanej M ło 
dzieży ze Szczecina, C horągw i H a r
cerskiej w o j. szczecińskiego itp . 
Ostatnio odbyło się w  Obozie M ło 
dzieży Zorganizowanej pożegnalne 
ognisko dla czeskich studentów, 
k tó rzy  p rz y b y li na w akacje do 
po lskich p rzy jac ió ł, dzie ląc z n im i 
tru d y  i  p rzyjem ności życia w  na
m iotach i  rozkoszując się naszym 
morzem.

Czechosłowacy w  tym  roku. dość 
liczn ie  odw iedzają Polskę i  w  sa
m ym  ty lk o  M ie ln ie  przez dłuższy 
czas gościła duża wycieczka leka
rzy i  dziennikarzy.

M ie lno  zresztą poza morzem  po
siada i  inną  a tra kc ję  w  postaci o l
brzym iego jeziora, powstałego z 
zalewu morskiego. Jezioro ob fitu je  
w  ry b y : szczupaki, lin y , sandacze, 
łososie i  in . W zdłuż jez io ra  w ie 
dzie asfa ltow ą droga, a wszędzie 
w idać so lidn ie  zbudowane dom ki i 
w il le  w  ogrodach. Choć na p ia 
skach, roślinność tu  jest bujną,

SIWE WŁOSY
ODZYSKI))* NATURALNY KOLOR PRZEZ ZASTOSOWANIE PŁYNU p. n.

ODSIWIACZ HENNINA
zatwierdź, przez Min. Zdrowia 

Wyrób: Labor. „Lnnimt“ , Warszawa, MarszalVowsta nr 72
Sprzedaż w drogeriach i perfumeriach.____________ 0146)

L is ty  do  „ D z ie n n ik a “

Widów w oła o ks iążki
Na po lu  upowszechnienia oświa- 

ty , krzew ienia k u ltu ry  i  czy te ln ic 
tw a na insi rob i się u nas bardzo 
dużó. Książka dociera do czyte ln i 
chłopskich i  robotn iczych, jednak, 
ja k  się okazuje, n ie  zawsze i  n ie  
wszędzie: Świadczy p  tym  w ym ow 
n ie  lis t, k tó ry  o trzym aliśm y z W i- 
dowa w  pow. g liw ic k im  (poczta 
Rudziniec), poniższej treści:

„U p rze jm ie  proszę ob. Redaktora 
aby p rzyd z ie lił d la  C zyte ln i L udo 
w e j w  tu t. gromadzie bezpłatnie 
trochę książek. B ib lio teka  nasza 
jes t bardzo uboga. B ra ku je  nam 
książek do czytania. W ieś potrze
bu je  ośw iaty. K up iłe m  już  dużo 
książek dla b ib lio te k i i  w  zw iązku z 
tym  m am  ju ż  naw et 3.000 zł. d ługu 
Pieniędzy n ie  mam, bo jestem eme
rytem . Chętnie p racu ję  nad tym  
aby wieś, m ia ła  co czytać.

Ob. Redaktorze) co zrobić w  te j 
spraw ie — zapytuję się Was? K to  
udz ie li m i funduszu na zakup ksią
żek?“  Stefan Szafarczyk.

*
O byw atelu  Szafarczyk! Ż le  się 

m usi dziać w  Wdsgej wsi, skoro aż 
do nas m usicie się zwracać o po- 

|  moc na zakup książek. Czy zw ra 

caliście  się w te j spraw ie do gm in* 
n e j Rady Narodow ej wzgl. do Sa
mopomocy Chłopskiej? Pieniądze  
na cele ku ltu ra ln e  ppw inny  się 
znalezć. W ysyłam y do Was nieco 
książek, przypuszczamy poza tym , 
że lis t  ten t ra f i gdzie potrzeba i  
C zyte ln icy Ludow e j C zyte ln i w  
W idaw ie n ie  będą m ie li powodów  
do narzekań.

O p ła ty  ra d io w e
Dlaczego Polskie Radio me po

b ie ra  op ła t m iesięcznych p rzy  do
ręczaniu przez listonosza b lank ie 
tu  nadawczęgo na sumę 100 zł.?

Abonent „w  te pędy“  „w  ciągu 7 
dn i od daty doręczenia niniejszego 
d ru ku “  (wezwania dg zapłaty) — 
ń ius i biec do U rzędu Pocztowego, 
n iek iedy k ilk a  k ilo m e tró w , celem 
uiszczenia opłaty.

Czy lOO-złptowy b ile t-N a ro d o w e 
go Banku Polskiego jest ta k  bardzo 
ciężki, że listonosz pocztow y nie 
może go ze sobą zabrać?

Stanis ław  Kościńsk i Pszczyna 
*

Ińkaso rad io w e j op ła ty  abónamen 
tow e j przez pocztę by łoby dużym  
uła tw ien iem . (Red.)

Lisi M WWcSKrSZęWM/yf

Stolica bez
( Korespodendencja własna „Dziennika Zachodniego“)

»ogórków«
Za dawnych przedwojennych 

i przed-przedwojcnnych lat ko
niec sierpnia oznaczał kres tzw. 
miesięcy ogórkowych. Dzieciarnia 
zjeżdżała się do szkół, wnosząc 
młody gwar w senne od spieki 
letniej ulice, na dworcach wzma
gał Się ruch zaaferowanych po
dróżnych, familijnie powracają
cych z urlopów. W pierwszych 
dniach, kiedy jeszcze rynek re
porterski nie był dostatecznie na
sycony wiadomościami, spotykało 
się raz po raz wzmianki, że taki 
to a taki dygnitarz- powrócił z 
zagranicy i objął urzędowanie.

Dziś jest nieco inaczej. Dzisiaj 
dzięki rozwijającej się akcji wcza 
sów nie potrzeba być dygnita
rzem, aby powracać z miejscowo
ści kuracyjnej. Młodzież po daw
nemu jawi się do szkół, ale w 
pulsującym żywo ruchu stołecz
nym nie ma już tej wyłączności 
w zaludnianiu chodników, co 
dawniej. A już najgorzej z „ogór
kami“. Po prostu ich nie było.

Nie było ich dlatego, że posta- i słońce robią swoje i zdarzyć się
rała się o to polityka. Konferen
cje i oświadczenia, pogłoski i ko
mentarze, kongresy i wystawy 
dały dość materiału do zapełnia
nia szpalt czasopism. Ale nie było 
ich także — a może w pierwszym 
rzędzie — dlatego, że czas „ogór
k ó w “ , to jednocześnie okres wy
sokiego napięcia sezonu budowla
nego, który w tym roku — o dzi
wo! — rozpoczął się znacznie 
wcześniej, niż innych lat, to 
znaczy niemal normalnie z na
staniem wiosny. A Warszawa 
przecież żyje odbudową.

Odbudowa tegoroczna nie robi 
wszakże owego wrażenia gorącz
ki, lawiny, jakie odnosiliśmy w u -  
bieglym roku o tej porze. Zeszłej 
jesieni były ulice, na których 
dom za domem otoczony był siat
ką rusztowań, a w szeregach 
mniej zniszczonych kamienic 
śródmieścia szedł remont za re
montem.

l % l o w a  W a r s z a w a

Obecnie może nawet tych re
montów jest więcej, ale rozpro
szone po peryferiach miasta nie 
stwarzają dominującego przed ro
kiem nastroju masowości. Punkt 
ciężkości przeszedł z odbudowy 
na rozbudowę i na pierwszy plan 
wysunęły się wielkie struktury 
budowli nowych, wyciąganych od 
fundamentów według uświęco
nych już, nienaruszalnych pla
nów przyszłej Warszawy.

Będzie się ona bardzo różnić od 
tej, jaka nam została w pamięci.

Stoi już pod dachem główny 
gmach Ministerstwa Przemyślu i 
Handlu na placu Trzech Krzyży, 
który zmieni całkowicie sylwetkę 
tego nieumiarowego i nigdy nie
uporządkowanego placu. Gmach 
w tej chwili wygląda mniej im
ponująco, niż to się wydawało z

makiety, ale to zrozumiałe: sam 
jeszcze otoczony jest parkanem, 
a reszta placu po staremu nie
tknięta, z drobnym wyjątkiem 
gimnazjum św. Jadwigi, z które
go pozostała tylko wyremontowa
na i „przydzielona“ do Minister
stwa Odbudowy oficyna. Przed 
nią zapowiada się placyk, czy 
kwietnik — jest „in statu nascen- 
di“. Żałosne resztki kościoła św. 
Aleksandra w dalszym ciągu cze
kają na decyzję, w jakiej formie 
będą odbudowane: czy w pierwo
tnej, Stanisławowskiej, jednolito- 
stylowej, za którą przemawiają 
miłośnicy sztuki, czy w później
szej „stosowanej“, o którą wal
czy — ze względu na rozmiary 
kościoła — parafia. Zdaje się. że 
w tej chwili sztuka bierze górę. 
Tymczasem zaś deszcze, wiatr i

może, że w toku długotrwałej dy
skusji obiekt sporu po prostu roz
sypie się do reszty.
Dom Słowa Polskiego

Podciąga się też pod dach je 
den z budynków Ministerstwa 
Komunikacji na szarym końcu 
Hożej i Wspólnej, bo aż przy u li
cy Chałubińskiego. Pomimo wszel 
kiej rozbudowy stary warszawiak 
zawsze uważa ten punkt za pery
ferię, bo przecież przywykł do te
go, że mieszkać można tylko mię
dzy Marszałkowską a N. Świa
tem. Z przełamaniem tych śród
miejskich nastrojów niemało kło
potów ma urząd kwaterunkowy 
i długo jeszcze z nich nie wy
brnie. Długo ,to znaczy dotąd, pó
ki nie staną wielkie ośrodki pra
cy, grupujące właśnie na tych 
dotychczasowych „peryferiach“ 
setki i tysiące funkcjonariuszów. 
Miejsce pracy przyciągnie ich w 
swoje okolice.

Do takich rewolucjonizujących 
dotychczasowe poglądy ośrodków 
należy niewątpliwie Dom Słowa 
Polskiego. Staje w Okolicy, w któ 
rej żaden szanujący się obywatel 
starej Warszawy nic byłby się 
zgodził zamieszkać, w kwadracie 
między Srebrną, Miedzianą i To
warową. Jeszcze niedawno, późną 
wiosną, poświęcaliśmy tam ka
mień węgielny — dzisiaj już zrę
by murów zarysowują się wy
raźnie. Budowla ta ma niewątpli
wie wielkie znaczenie dla rozwo
ju stosunków prasowo-poligra
ficznych w stolicy; niemniejszy 
wszakże wpływ wywrze na zeuro
peizowanie zaniedbanej i nieprzy 
jeninej dzielnicy.

O wielkiej imprezie W-Z pisze 
się wiele, ale mniej mówi. Prze
ciętny warszawiak nie zapędza 
się w tamte zgruzowańe stropy- 
Jeśli się tam znajdzie przypad
kiem. widzi rozkopane tunele,

machiny ze zgrzytem wybierają
ce ziemię, szyny kolejowe i skła
dy mątćriałów budowlanych, ale 
nie może sobie jeszcze wyrobić 
pojęcia, co to z tego wyniknie. Zal 
mu tylko wiaduktu Nowego Zjez- 
du, z którym się zżył od naj
młodszych lat i nigdy nie wie
dział, że to się nazywa wiadukt 
Panzęra. Panzer, architekt czy 
inżynier, wygrzebany z archi
wów, zabłysnął jak meteor w o- 
statniej chwili przed zniszcze
niem.

Opera f meełałe
Zarówno linia W-Z, jak tunel 

linii średnicowej i jak przedłu
żenie Marszałkowskiej nie robią 
wrażenia w iecie. Wiadomo, że 
w Jecie ulice muszą być rozkopa
ne i ze co kilka dni na innej tra
sie jest ruch zamknięty. Życie 
letnie ma swoje niezmienne pra
wa.

Do tych praw należy gościna 
opery w sierpniu. Tym razem 
zawitała do nas opera poznańska. 
Nie miała dobrej prasy, nie wzbu 
dziła też szerszych dyskusji. O 
ile opera śląska w ubiegłych 
dwóch sezonach Stawała się od 
razu ośrodkiem kulturalnym, któ
rego nie można było pominąć, o 
tyle przedstawienia tegoroczne 
nie wysunęły się ponad szablon 
normalnych zainteresowań te
atralnych.

Mały huczek powstał w ostat
nich dniach z powodu złotych i 
srebrnych medali, jakie czynniki 
odbudowy warszawskiej rozdały 
pomiędzy dziennikarzy, wyróż
nionych za propagandę tej odbu
dowy. Nie obeszło się bez złośli
wych komentarzy. Uwzględniono 
jedynie prasę warszawską; zapo
mniano, że gorące słowo o stoli
cy, zamieszczone na prowincji, 
daje również silne i doraźne e- 
fekty. A. Z.
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^ftnta M adonna p o ra tu j!
gór, ja k  grzebień kogu- 

Ucie4 r ^  °  Poranku, w  k tó rym  
św iata przynosi w y tę - 

ko. ^ną N ie  m yśl, p rz y ja c ió ł-
taajg6 jjbn ie  zmęczyła m yśl i  d ręp- 
r °żmo ' r<̂ . c j i  i  uśm iechnięte 

T z Pewnym zarozum ia łym  
ibait aen'c7̂ trn- w  Tea tra lne j na tę - 
Soba Uniosłem  to  w szystko z
d a j- l y n® od ludziu  zacząć now y 

GdLu®. ka^ -
beezyb i?  .mTl' e te r®2 w idzia ła , zo- 
ćfcnie 3 1 rtln ie  przechylonego w  

óo zanurzonego w  gę-
Ptfteza nj Te'( z*c''0">> k tó ra  sżumląe 

J11’ °teno’ G ry w a ją c  je  
k°racie ° n,ce*>  Przesuwającym de- 

a t o r r ^  w  stronę* zachodu.
D .lku ’ P rzyk ry tym  tro s k liw ie  

®aP>erow,me  ̂ dawno um®rłe j pani 
Ktatan 'V'Vrn 0,k rusem z w ycinanką 
^ ‘ążka RPtesi0g°' lezy o tw arta  
®na eut' Ucka 2 n lej m iłość w ła - 
fęni 0 ° ra ' Ko każdej S tronicy czy 
®Uain n fu to rze , któ rego  zresztą
*0 ks!»^ - by w ie rzyć jU/. ~4żee. — ___ ,

*!vł W lCJLi/y V t-
^Potykam  go często

o i
Wydaje

* ° * S a i £ 6l Cy- Tel— -  -  — -
ta ~y k ’ którego książk i mało

gn o św V 0lscel 8d'  t r y lo -
K ^ le o ® . -®w -ę, bw ; H ie ron im ie  i 

*e, uciekał na pustkow ie

V®tszowi potFkam go często w  
dotyci-L . ®4y opowiada u łańskie 

P ^rw szy, ja k  m i 
Srzech sztuki, m iłość 

Pb*-*-- o rcy. Texeira de Pasęoęa,

i  zanurzony w  zie len i, w  zie lonej 
grocie w śród drzew  gęstych i kę 
dzierzawych, u m a rtw ia ł się, chcąc 
się oderwać od siebie, od swoich 
spraw, od w łasnych tro sk  i  radoś
ci. W św. H ie ron im ie  ta k  o ty m  
m ów i: „Z a b ija łe m  w  sobie m iłość 
własną, k tó ra  szkodzi dziełu. Po 
prostu. A  z książki, k tó ra  leży na 
n isk im  s to liku , u la tn ia  się m iłość 
w łasna autora, dw u tlenek węgla 
dla sztuk i, fe to r małości.

Gdy ta k  m yślę o  ty m  pierw szym  
grzechu sztuki, gdy ręką  sięgam 
po grono jarzęb in , odpychająco 
zim nych, w  tym  ostępie górskim , w 
k tó ry m  naw et p ta k i cichną a echo 
ty lk o  joik wąż cicho skrada się 
przez bór, w yda je  m i się, że w iem  
w  ja k i sposób lu d z ie  sz tuk i rozidy- 
m ają  w  sobie tę m iłość własną. 
Jest ta k  cicho, że z do liny  dobiega 
c ie n k i s tru m yk  m uzyki. Wybacz, 
p rzy jac ió łko , rów nież i  tu ta j jest 
rad io , k tó re  nadaje w łaśn ie  p ły tę  
z g łup ią  piosenką „Santa Madonną 
p o ra tu j“ . S łyszeliśmy ją  w ie lokroć, 
na spękanych pa rk ie tach  ka to w ic 
k ich  noonych lo ka li, n u c iły  ją  ha
rów k i, w ró żk i niepogody, i  m uzy
cy podchodzili do tańczących par, 
ściskając w  ręce skrzypce. Ta m u
zyka a do liny  p rzypom ina m i m ie j 
sk i żyw o t k u ltu ry . Całą tę  mecha
nizację  odczucia ku litura lnago i  a r 

tystycznego, k tó ra  rozdym a osobo
wość, n ie  pog łębiając je j, n ie  son
dując żadnego dna. N ie  ch-cę, byś 
m yśla ła  o m nie  jako  o p ro roku  Apo 
ka lipsy. Jestem nadto nowoczesny, 
by się n ie  śmiać z tych  k a ta s tro fi
cznych nastro jów , po jaw ia jących 
się najczęściej w  umysłach m is ty 
cznych. A le  w iem , że trzeba m ia 
sto zm ienić! M iasto d y k tu je  k u ltu rę  
k ra jo w i. Mechaniczną k u ltu rę . Je
dyna p raw da  w  n ie j, to  praw da o 
m iłośc i w łasnej. Choć i ta m iłość 
w łasna tw ó rcy  po jaw ia  się często 
w  sytuacjach zakłamanych, k tó re  
m ają  go w yb ie lić , postaw ić na co
kó ł, p rzesłonić jakąś zwycięską t r i -  
ko lo rą .

N ie  uciekłem , by się um artw iać. 
T łusta z ie leń daje m i w ytchn ien ie . 
N ie w idzę w  gąszczu ludzi. Nawet 
zw ierzęta  tu  p o jaw ia ją  się rzadko, 
zaledwie jedną w iew ió rkę  dostrze
głem  dotąd, by ła  już na parapecie 
okna, prze lękła  się m ojego p rz y ja 
znego gestu. Nad borem otw arła  
się jasność dnia, jak iś  p ro m yk  w rą 
ba ł się w  gęstwinę i  św id ru je  mech 
poszycia. N ie p rzybyłem  tu , by się 
zm ieniać ta k  gruntow nie, że w ró 
cę niepozmany.' Są okresy w  życiu 
człow ieka prostego, a 'do ta k ich  m i
mo wszystko zaliczyć należy pisa
rzy, k iedy nagromadzone w  um yśle  
i duszy p rzeżyc ia ,: tro s k i i  k lęsk i, 
w yw ieść trzeba da le to  na teraj do
stępnego dla siebie świata, tu  prze
praw ić, odrzucić co n iepotrzebne i  
tru jące . Ileż  się tego śmiecia w y 
w ozi z m iasta! D opiero tu  się fo

w idz i, m ia ra  samotności jest najlep 
szą m ia rą  i wagą dla owego bala
stu, owej pseudoku ltury, zamąca
jącej spojrzenie, psującej smak, ob
n iża jącej am bicje.

Twórca i odbiorcą n iczym  się 
m iędzy sobą n ie  różnią, jeś li cho
dzi o nagromadzone w  n ich p o m y ł
k i -i b łędy ¡ku ltury. M ie jska  c y w ili
zowana oprawa w yb ie ra  ty lko  świę 
cidełka, drogie kam ien ie  choć 
skromniejszym, świecące blaskiem, 
pozostają nadal w  ukryc iu , n ie w i
dzi się ich, n ie  pisze się o nich, n ie  
pokazuje się ich  iako  now ych źró
deł radości ludzkich . Pom yśl ty lko , 
p rzy jac ió łko , pewien au to r w yda ł 
tesiążkę i zaprosił na wódkę wszy
s tk ich  swoich p rzy jac ió ł, Wśród któ  
rych  n ie  b ra k ło  k ry ty k ó w . Czyż 
wypada po talkiej p ija tyce  napisać
0 książce źle? Większość z n ich  nie 
będzie je j w  ogóle czytać. Ów spry 
tn y  au to r — pochodzi zresztą z K ra  
kow a — p rzygo tow a ł streszczenie.
1 teraz o te j książce się pisze, ohwa
l i  się ją, ludzie książkę czytają. 
Czy książka jest dobrą? N ie może 
być dobrą książka, w okó ł k tó re j 
.autoj rozpętu je  samochwalczy
taniec. To ty lk o  jeden m a ły  p rzy 
k ła d  odwracania uwagi od n a tu ra l
nego zdrowego rozw oju  smaku, 
gw a łtow ne j m echanizacji, tandetne 
go ja rm arku .

Jarzęb iny p rzechyla ją  się coraz 
bardzie j k u  m o je j tw arzy, to  • w ia tr  
się poderw ał i  ug ina bór. N iedaw 
no ta k  samo wyglądałem  z okna 
na m o je j w ąsk ie j ponure j u lic y

m ie jsk ie j. Było po północy i u licą  
przechodzili sam i p ijacy . Była  m ię
dzy n im i także kobieta. M łoda, ład
na, kiedyś chciała zostać a rtystką. 
M ó w ili do n ie j głośno, jeden o sztu 
ce, d rug i o pieniądzach i handlu. 
Dwa demony, oba p ijane. Tefaz pa 
tnzę w  pńię drzewne i pamiętam 
wszystko a przede w szystkim  ową 
kraw ędź obłędu, nad k tó rą  staje 
się po pewnym  czasie w  tak im  m ie 
ście bez przeszłości, z p ły tką  k u ltu 
rą konkw istadorów , k tó rzy  um ie ją  
rządzić m iastem  a n ie  mogą go prze 
budować.

Pewna dawno um arła  .pani w y 
cinała ten obruisitk, k tó ry  ktoś prze 
p a lił zapałką. M yśla łem , że nikogo 
tu  przedemną n ie  było. Teraz w i
dzę, że wszędzie są ludźkie  ślady. 
Nawet szklanka, w  , k tó re j podano 
m i wodę, znaczona jest w ie lu  pa l
cami., W idać to  pom im o umycia. 
Jedna, jedyna radość jes t ze mną, 
szy i ta jes t pełna fałszu. Jeden ją -  
dyny dźw ięk dochodzi m nie  z d o li
ny i ten jest głosem fabrycznym , 
bo przecież, tę  „Santa Madonna po
ra tu j“  g ra ją  co noc linoskoczkow ie 
jazizbandu pewnego nocnego baru. 
Jedna jedna radość jest zę mną, 
radóść samotności, a i  ta radość by 
ła tu  ju ż  w łasnością w ie lu . M yś li 
o k u ltu rz e  n ie  mogą się tu  ustaw ić 
w  pewien systemat, u la tu ją  samot
nie, krążą n ie  w idząc się wzajem 
nie. Jest to  lo t oczyszczający. N ie 
przy jecha łem  tu  tw o rzyć  hówych 
rzeczy, przyjecha łem  odpocząć i  
pom yśle^

W ićm , że to  wszystko n ie  jest 
konkretne. Zresztą tem atyka  ko n 
k re tną  jes t zawsze tem atyką  zada
n ia  szkolnego. Ty, p rzy jac ió łko , a 
tych  oderwanych lis tow nych  uwag, 
w y jm ij i zapamiętaj jedno ty lko : 
m yśl o fałszu tw órców  i  bankru 
c tw ie  k u ltu ry  m ie jsk ie j. K iedyś bę
dziemy jęszczę o tym  m ó w ili. Pa l
cem będę w odził po stronicach 
książki, k tó ra  szumi ńa m a łym  ato- 
lilku. Jest to  szum na trę tne j osy. 
W olę ks iążk i cichsie- A lę  ta k ie  p i
szą ludzie dobrzy, tw ó rcy  p raw dy. 
Choć i temu n ie  modną odmówić 
ta lentu . T y lko  że jest to  ta le n t de- 
zorgąnizscji odczucia artystyczne
go: K iedyś porńów im y jeszcze o 
mieścife. O ku ltur*® , k tó ra  szamoce 
się m iędzy ka w ia rn ią  a harem, m ię 
dzy ko fe iną  a a lkoholem . To jest 
tra k t 'g łó w n y . Na uboczu s to ją  pra 
ccw n icy  cisi, pog łęb iark i uczucia.
0  n ich jednak nie mówii się. N ie 
nąlężą do k lanu . Są obc-y d z is ie j
szemu m iastu. Ich  pracę psuje się.

B łę k itn ą  m gła  ¡pomyka gdzieś z 
boku, czuję że tam  jest łąka a na 
nie j chyba ju ż  ty lk o  s to k ro tk i. Po
proszę, może mi, przyniosą wiązkę.
1 d o lin y  anowu muzyka idzie, te
rą? już  w a li ja k  rzeką. I  dzwon z 
sąsiedniej góry. G ra ją  ciągle tę  n ie  
szczęśliwą Madonnę, k tó re j 'każe 
się ra to w ą ć . n iew ie rną  żonę. Dzwon 
w a li bęz p rze rw y. Proszę cię. p rz y -  
l&ćjółko, n ie  m ów  o m n ie  ja ko  . o 
uro rókn  Apoka lipsy, a le  ten dzwon 
:eSt nąpraw dę dzwonem na trw ogę.

W ilhe lm  Szewczyk
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9  Napisy ostrzegawcze mogą być 

uisaelakśego rodzaju — suche i  nu 
dne, ostre i  uprzejme, względnie — 
co się rzadko zdarza — dowcipne. 
Takie znaleźć jeszcze można w  Du
sznikach, we wzorowo utrzymanym  
parku zdrojowym.

„O sio łk i nas łamią i  gniptą — 
brońcie!“  — krzyczą pięknie, ozdo
bne krzeury ogromnym napisem. 
„Dziękuję ci, żeś mnie nie zdeptał“  
— wtóru je gładko strzyżony traw 
nik. „ Piesku, poproś pana, by cię 
prowadził na smyczy“ , „Pachniemy 
dla dębię, d rog i kuracjuszu'“! — 
wołają donośnym głosem barwne 
kw iaty z pięknych rabatek.

Dziękujemy za miłe i dowcipnie 
zredagowane przestrogi, panie dy
rektorze Zdroju  — do takich 
wszyscy się chętnie zastosujemy.

(ib)
9  Niebawem już Katowice ob

chodzić będą uroczyście lo ts ik i ju 
bileusz rozpoczęcia monumentalnej 
budowy ..szaletów m iejskich na 
Rynku. Z początku coś niecoś sję 
tam majstrowało na oczach wszyst
kich, później wyrósł dokoła wysoki 
płot, który mrokiem  n iezg łęb io
nej tajemnicy osłonił dalszą histo
rię budowy tego wielkiego dzieła. 
Od tego czasu zza płotu nie do
chodzi już żaden szmer, żaden od
głos pracy. Zlośliuń utrzymują, że 
Zarząd M iejski wysłał specjalną

ekipę techniczną do Włoch, celem 
przywiezienia błyszczących p ły t 
białego m armuru kararyjskiego, do 
wyłożenia ścian katow ickie j „świą- 
dyni dumania". *

Kochany Zarządzie M iejski — 
nam wystarczą krajowe kafelki, 
byle prędzej, byle już...

9  Nie wiadomo, czy wszyscy by
walcy k inow i zdążyli już zauważyć, 
iż na programach „F ilm u  Polskie
go", sprzedawanych w  kasach po 
cenie złotych pięciu, w idnieje na 
odwrocie znak firm ow y te j nad
rzędnej i jedynej instytucji, otoczo 
ny wieńcem wawrzynu.

K to upoważnił „F ilm  Polski“  do 
wdziania na głowę aż całego lau
rowego wianuszka? Mamy wraże
nie, że naw et „Ostatni Etap“  jest 
dopiero pierwszym listkiem  wień
ca sławy,., (gr)

P ije  K u b a  d o  J a k u b a , . .

Postne dni dla pijaków ;
Pierwsze 24 godziny bez alkoholu w Katowicach

(REPORTAŻ WŁASNY)
—  J a k  tu  tru d n o  oddychać! — 

rz e k ł m ó j tow a rzysz , gdy z a trz a 
snę ły  się za n a m i d rz w i n ie w ie l
k iego  b a ru  na je d n e j z g łó w n ych  
u lic  K a to w ic . R zeczyw iśc ie . Z  u -  
lic y  I lu m in o w a n e j ró żo w ym i p la 
m a m i zachodzącego słońca, z 
czystego, p rzedw ieczo rnego  po 
w ie trz a , w e sz liśm y do n is k ie j, 
m roczne j od d ym u  pap ie rosow e
go sp e lu n k i. Zapocone tw arze , 
zapach sm ażonej ry b y , bezu
s tanny  g w a r, w szys tko  to zaczę
ło  nas w p row ad za ć  w  n a s tró j 
podn iecen ia . W yso k i i  chudy  ja k  
tyczka  k e ln e r  z a w iro w a ł w o k ó ł

Handlarz „* lewej ręki**
oszukiwał, manipulował

a ±  w p a d ł

Katowice (bb). Wszystkie orga
nizacje społeczne, a szczególnie 
Samopomoc Chłopska dążą do 
ukrócenia wykorzystywania mało 
i średniorolnego chłopa, tak przez

O o ś i i / i o c i c - r e m e  u c z y

Trzy razy droższy, a jednak tańszy
klinkier niż dolomit

Będzin (w e l). W  dz ia le  b u d o w y  
b u d o w y  d ró g  Z ag łęb ie  D ą b ro w - 
Ik ie  p rz e p ro w a d z iło  bardzo  w a ż 
ne dośw iadczenie , pozw a la jące  na 
oszczędne i ce low e zużycie  fu n 
duszów , p rzeznaczonych  na ten  
cel. In ż . K o s te c k i, k ie ro w n ik  Po
w ia to w e g o  W y d z ia łu  D rogow ego 
S tw ie rd z ił, że budow a  d ró g  k l in 
k ie ro w y c h , m im o  znacznie w ię k 
szych kosz tów , je s t o w ie le  eko - 
nom iczn ie jsza  i  d la tego  też w  n a j 
b liższe j ju ż  p rzysz łośc i w in n a  być 
w  p e łn i s tosow ana na w szys tk ich  
d rogach  Z ag łęb ia . P rz e p ro w a d z ił 
on p róbę  b u d u ją c  w  ro k u  1945 
odc inek  d ro g i W o jk o w ic e  K om . 
—  R ogoźn ik  z t łu c z n ia  d o lo m ito 
wego. D roga  ta , w y b u d o w a n a  z 
zachow an iem  w sze lk ich  p rz e p i
sów  i bez stosow ania  ja k ic h k o l
w ie k  oszczędności, w y trz y m a ła  
za ledw ie  t r z y  la ta , a obecnie je j 
s tan  w ym a g a  n a tychm ia s to w e g o  
i  g ru n to w n e g o  re m o n tu . K oszt 
b u d o w y  jednego  k ilo m e tra  d ro g i 
d o lo m ito w e j w y n o s i obecnie 2 m i
l io n y  z ł, gdy n a to m ia s t koszt b u 
d o w y  k ilo m e tra  d ro g i k l in k ie ro 
w e j p o ch ła n ia  sum ę 6 m ilio n ó w  
z ło tych .

Jak widać z tego, klinker jest 
trz razy droższy, jednak wy trzy 
małość drogi klinkierowej, we
dług obliczeń, jest pięć razy więk 
sza, Droga klinkierowa, nawet 
przy zwiększonym ruchu kolo-

Gegły zamiast smalcu
Gliwice (fn). Przed kilku dnia

mi Rejonowa Centrala Aprowiza- 
cyjna Delegatura w Opolu otrzy
mała ze „Społem" w Zabrzu sm a
lec w  ilości kilkunastu beczek. 
Przy odbiorze tłuszczu, pracowni
kowi RCA przyjmującemu zam ó
wiony towar do magazynu, jedna 
Z beczek wydała się pode jrzana . 
Na polecenie kierownika placów
ki komisyjnie otwarto beczkę, w 
której oprócz niewielkiej ilośc i 
smalcu znaleziono 2 cegły, wło
żone tam przez nieustalonych do
tychczas sprawców dla zrówno
ważenia ciężaru skradzionego tłu 
szczu. W ten sposób pomysłowi 
złodzieje skradli około 10 kg tłu
szczu.

w y m , w y trz y m a  bez re m o n tu  15 
la t, a ja k  w y k a z a ło  dośw iadcze
n ie  na te re n ie  Z a g łę b ia  k l in k ie r  
na tra s ie  S osnow iec ■— Często
chow a trz y m a  się ju ż  bez p rze b u 
d o w y  k ilk a n a ś c ie  la t, m im o  d z ia 
ła ń  w o je n n y c h  i  p rze toczen ia  się 
przez tę  drogę w ie lu  tys ię c y  czół 
gów . M im o  zatem  w ię kszych  k o 
sz tów  bu d ow a  d ró g  k l in k ie ro 
w y c h  je s t op łaca lna  i  będzie sto
sowana na w s z y s tk ic h  o d c inkach  
Zag łęb ia . T rzeba  jeszcze dodać, 
że d ro g i k lin k ie ro w e  s p rz y ja ją  
ru c h o w i p o ja zd ów  m echan icz
nych , bo ze w zg lę d u  na swą g ła d 
ką  n a w ie rzch n ię  n ie  niszczą opon 
sam ochodow ych.

bogaczy wiejskich, jak i przez 
napływową ludność miejską. Nie
stety w wielu wypadkach sprytni 
kupcy nie tylko wykorzystują 
chłopów, ale także w poważnym 
stopniu okradają skarb Państwa.

Ostatnio tego rodzaju naduży
cia dokonał Heliodor Węglarz, 
współwłaściciel firmy „Węglarz 
Franciszek i Ska, Handel Ziemio
płodami“, z centralą w Katowi
cach. Węglarz, któremu nie wy
starczały zarobki osiągane w tej 
firmie, otworzył sobie w sierpniu 
hr. w Dziewiętlicach nowy punkt 
skupu zboża, nie posiadając karty 
rejestracyjnej, uprawnień handlo
wych, ani zezwolenia Urzędu 
Wojewódzkiego, W ciągu 16 dni 
nabył on nieprawnie 160 ton zbo
ża i sprzedał „na lewo", oczywi
ście po „odpowiednich“ cenach. 
Po zajęciu się nim przez Komisję 
Specjalną, został aresztowany.

C O o C A u i f M  l  A
v  O  CWSTUE23®D

soansKie LneaRf-rraRium CHEtniczne

s to lika , o b rz u c ił nas nap rzó d  ba 
daw czym , po tem  ta k s u ją c y m  
spo jrzen iem  i z a c h ry p ia ł:

—  C zym  mogę służyć?
—  P o p ro s im y  dw a  p iw a  i dw ie  

„w ię k s z e “  zak ra p ia n e  gorzką.
K e ln e r  s p o jrz a ł na nas jeszcze 

raz  i  odszedł. Z a n im  p rz y n ió s ł za
m ów ie n ie , ro zg lą d n ę liśm y  się po 
s a li: wszyscy dookoła pili! S tu k a 
ły  o s iebie k ie lis z k i,  ręce u c ie ra 
ły  7. u s t k ro p le  a lko h o lu , s tu k a 
n ie  noży o ta le rze  g łos iło  ke ln e 
rom , że trzeba  p rzyn ie ść  jeszcze 
jedną  „ ć w ia r tk ę “ , k to ś  w rzeszcza ł 
n ie s a m o w ity m  głosem:

—  P an ie  ober, t r z y  śledzie o - 
p iekane ! T y lk o  szybko, na je 
d n e j nodze!

W ysz liśm y.
Cóż. to  tak iego?  —  p o m yś lic ie  

—  o t z w y k ły  obrazek, ja k ic h  
w ie le . O b razek  może b y ł zw y c z a j
ny, a le  w  d n iu  ty m  n ie  b y ł w ła 
ś c iw y ! D z ia ło  się to  bow ie m  w  
środę, 15 września, k ie d y  to zna
czna część lu d z i p ra cy  o trz y m u je  
część po b oró w  a sprzedaż alkoho
lu jest rozporządzeniem prezy
denta miasta zabroniona.

P o w o d o w a n i d z ie n n ik a rs k ą  c ie
kaw ośc ią , z w ie d z iliś m y  w  K a to 
w ica ch  owego w ie czo ru  k i lk a n a 
ście re s ta u ra c ji,  k a w ia rn i,  ba 
ró w , w y s z y n k ó w  i n ie s te ty  oka 
zało się, że w wielu z nich poda
wano wódkę. P odaw ano  ją  bez 
żenady, g łó w n ie  w  m a iy c h  k n a j
pach, zw łaszcza na p rze d m ie 
ściach, w  dz ie ln ica ch  ro b o tn i
czych, n a to m ia s t w  w ię kszych  
lo k a la c h  w  c e n tru m , za m kn ię to  
w y s z y n k i, Ś m ia ło  w ię c  m ożna 
pow iedzieć, że w  p ie rw szym  obo
w ią z u ją c y m  d n iu , przeciwalkoho
lowe zarządzenie nie zostało w 
pełni wykonane.

Ma wszystka jest sposób
„Z a rząd ze n ia  są po to , aby je  

o m ija ć “  —  m ó w i ró w n ie  stare, ja k  
s ta ra  je s t lu d z k a  g łu p o ta , p rz y 
s łow ie , na k tó ry m  do dziś że ru ją  
je d n o s tk i, pozbaw ione  poczucia 
o b yw a te lsk ie go  obow ią zku . C h c i
w i z a ro b ku  p rze d s ię b io rcy  zdo

b y w a ją  się —  p o w ie d zm y to  o - 
tw a rc ie  —  na w szys tk ie  sposoby, 
aby „ in te re s  szed ł“ . Co się ro b i, 
gdy n ie  w o ln o  sprzedaw ać w ó d 
k i?  O to k i lk a  p rzyk ła d ó w -

Z na jo m e  to w a rz y s tw o  p rzych o 
dzi do re s ta u ra c ji i  za m a w ia jący  
m ru g a  p o rozum iew aw czo  na go
spodarza:

—  C h c ie lib y ś m y  czegoś m o c 
nie jszego. Pan nam  poda h e rb a t
k i...

Na s to lik u  z ja w ia ją  się w k r ó t 
ce s z k la n k i z m e ta lo w y m i u c h w y 
ta m i, w  k tó ry c h  n iem a  n ic  in n e 
go, ja k  ty lk o  n a jz w y k le js z a  „c z y 
s ta “  7. sokiem .

W ódkę  poda je  się także  ja k o  
„w o d ę  m in e ra ln ą “ , a lbo  w  z w y 
k ły c h  m on o po low ych  b u te lkach . 
W ty m  o s ta tn im  w y p a d k u  gospo
darz tłu m a czy  się w  raz ie  p o trze 
by, że goście a ik o h o l sam i p rz y 
n ie ś li ze sobą i zażądali ty lk o  k ie  
lis z k ó w . D la  s ta łych  b yw a lcó w , 
a lbo  d o b rych  zna jom ych , są ta k 
że ty ln e  w e jśc ia  i osobne, ciche, 
strzeżone gab ine ty .

W obranie rodzin
P a m ię ta m y  zapew ne znaną an 

k ie tę  a n ty a lk o h o lo w ą , p rzep row a  
dzoną w ś ró d  C z y te ln ik ó w  „D z ie n 
n ik a  Z achodn iego “ , w  k tó re j je 
d n i z p ie rw szych  po w o jn ie  po 
rus z y liś m y  bolesną sp raw ę  p ija ń 
s tw a. Z naczny odsetek m asowo 
n a p ły w a ją c y c h  lis tó w  s ta n o w iły  
wypowiedzi żon nałogowych al
koholików. Pisano w  n ich  z rc z -

paczą i goryczą, że w ó d ka  P - ' 
c h la n ia  często ca ły  zarobek 
w ic ie l i  rod z in , że na sku te k  
dzieci znalazły się w nędzy.

Te w ła śn ie  ro d z in y  m a głóWń1 
na m y ś li now e zarządzenie.

Pamiętajmy o zarządzaniu
P ie rw sze  zarządzen ia  antyaUś®' 

ho lo w e  w p ro w a d zo n io  w  P ° ’ L ,  
na  Z ie m ia ch  O dzyskanych . * *  
p rz y k ła d e m  K ło d z k a  posz ły  i  *1“  
ne m iasta . K o le j p rzysz ła  takz 
na w o j. śląsko -  d ąb row sk ie . v  
ile  na Z ie m ia ch  Z achodn ich  z '  
rządzen ia  te są często dość S '  
row e  i za w ik ła n e , o ty le  na SIS' 
sku z zasady n ie  p rzynoszą  0 
now ego: są ty lk o  przypomni®' 
n iem , obow ią zu jących  p rzed  ' v ° | '  
ną us taw . Ic h  m oc rozc iąga  f 1* 
obecnie na te ren  całego woj® ' 
w ó d z tw a  i d la  p rzyp o m n ie n ia  P ° ' 
w ta rz a m y : ,e

K ażdego 1 i  15 m iesiąca 
w o ln o  sp rzedaw ać a n i w  res tau ' 
ra c jach , a n i w  sk lepach  a lkoh  '  
lu  (oprócz p iw a ). Jeże li d n i 
p rzyp a d a ją  w  n iedz ie le  lu b  ś w « ' 
ta , zakaz obow ią zu je  poprzedni® ' 
go d n ia  od gedz. 14. W ogól® 
w o ln o  sprzedaw ać a lk o h o lu  rhJ 
dzieży do la t  21 i w szys tk im  ucZ' 
n iom  bez w zg lę d u  na w ie k . ^  
w s iach  n ie  w o ln o  sprzed» '1'* 
w ó d k i za zboże, lu b  inne  Pr0'  
d u k ty .

Z arządzenie  jes t proste i zrL„  
zum iate , od nas ty lk o  zależy. 3* 
w p ro w a d z im y  je  w  życie. Ri)

17-letni zbrodniarz z »Hasagu«
D ługa lis ta  o k ru c ie ń s tw  Romana Km icikieuiicza

Nowe czasopismo 
dla Kół Śpiewaczych

#  Na Zjaździe Rady Naczelnej Z je 
dnoczonych Zw iązków  Ssiewaezyeh. 
ja k i odby ł aię 03t, w Gdańsku, obok 
spraw  organ izacy jnych  na czoło om a
w ianych  zagadnień wysunęła się spra 
wa w ydan ia  wspólnego m iesięcznika 
d la całego śpiewaetwa w Poisce pt. 
„Z y c ie  śpiewacze“ . D yskutow ano tak 
że "p rob lem  zjednoczenia ruchu śpie
waczego i  udziału organ izacji w  „R o 
ku C hop inow skim “ . W listopadzie br 
postanowiono zw ołać p ierw szy po w o j 
nie ogólnopolski zjazd; delegatów a' 
Poznaniu.

Częstochowa, (a) Koman - Józef 
K m ic ik iew icz , k tó ry  wczoraj po 
raz d rug i zasiadł na ław ie  oskarżo
nych w  Sądzie O kręgow ym  w  Czę
stochowie, by ponieść zasłużoną 
karę za swe liczne zbrodnie, po
pełnione w  trag icznych la tach oku
pacji, należ.y n ie w ą tp liw ie  do ka te 
g o rii przestępców, odznaczających 
się ca łkow itym  zanikiem  uczuć ludz 
kich. Ten, liczący zaledwie 23 lata 
zbrodniarz, jes t prawdopodobnie 
n iezdolny do żadnych s iln ie jszych 
wzruszeń psychicznych. N ie  okazu- 

! je  on też żadnej obawy przed gro- 
! żącą mu karą śm ierci, n ie opraw ia
j ą  na n im  żadnego wrażenia wstrzą 
aające w  swej .grozie zeznania 
św iadków, opisujących okruc ień 
stwa Km ic ildew icza . Zbrodniarz, 
k tó ry  w  17-tym zaledwie roku  życia 
już z zimną k rw ią  m ordow ał ludzi, 
wykazu je  kom pletną obojętność wo 
bec tego, co dzieje się na sali są
dowej

K m ic ik iew icz , pochodzący z rodu 
ha jdam aków  ukra ińsk ich , b y ł w e rk  
schutzem na terenie zakładów zbro 
jen iow yeh „Hasag“  („P e ltze ry “ ), 
gdzie N iem cy u rzą d z ili obóz pracy 
przym usowej dla Żydów. Pracowa
l i  tam rów nież Polacy, chcąc u n ik 
nąć w yw iezien ia  do N iem iec. K m i
c ik iew icz  znęca! się w  specjaln ie 
w y ra fino w a n y  sposób nad za trud 
n ionym i tam  Żydam i, odbiera! im  
żywność i odzież.. Na uderzenie rę 
kojeścią rew o lw e ru  lub  kolbą ka
rab inu, czy też prętem , narażony 
b y ł każdy z robo tn ików -Żydów , 
k tó ry  napotkał na swej drodze 
K m ic ik iew icza . Rozbita szczęka, lub  
zmasakrowana głowa — to by ły  
norm alne sku tk i uderzeń tego m ło 
docianego arcyzbrodniarza. Z arów -

no Żydzi, ja k  i Polacy starannie 
przeto u n ik a li spotkania z K m ie i-  
kiew iczem , co na lak  m ałym  sto
sunkowo terenie by ło  dość trudne. 
Stale denuncjow ał on robp tn ików - 
Folaków  przed n iem ieckim  zarzą
dem fa b ryk i, oskarżając ich o do
starczanie robo tn ikom  żydowskim  
a rtyku łó w  żywnościowych.

W czasie l ik w id a c ji t. zw. „m a 
łego getta“  K m ic ik ie w icz  z w łas
nej in ic ja ty w y  b ra ł w raz z żandar
m am i udzia ł w  masowych zabój
stwach Żydów. Strzałem  z p is to le
tu zab ił Żyda, k tó ry  usiłow a ł zbiec 
z domu nr 68 przy ul, Narutow icza. 
Z k ry jó w k i przy tejże u licy  K m i
c ik iew icz w yp row adz ił szereg Ż y 
dów. W straceniu tych  nieszczęśli
wych rów nież b ra ł udział. D ow ie
dziawszy się, że Feliks B rodzk i 
p lanu je  ucieczkę z „Hasagu“ , K m i
c ik iew icz spowodował aresztowanie 
go przez gestapo, co zakończyło stę 
rozstrzelaniem  nieszczęśliwego. W 
czasie t. zw. se lekcji w  „Hasagu“  
w  dn iu  19 lipca  1943 r. K m ic ik ie 
wicz n i o ogran iczył się do asysto
wania temu wstrząsającem u w id o 
w isku, lecz sam w yszuk iw a ł i  spro
wadzał osoby, przeznaczone na stra 
cenie. K m ic ik ie w icz  z w łasnej g łó
w n ie  in ic ja ty w y  eskortował w iezio 
nych na m iejsce straceń Żydów. Z 
zeznań św iadków, złożonych na

rozpraw ie, w yn ika , że K m ic ik ie 
w icz b y ł bezpośrednim sprawcą 
stracenia n ie jak ich  K ernera  i N a j-  
mana. Trzech innych  robo tn ików , 
k tó rzy  osadzeni b y li w  p iw n icy  pod 
zarzutem kradzieży Chleba, K m i
cik iew icz, w raz ze swoim  przeło
żonym Ste in ing ierem  rów nież w y 
w ióz ł na miejsce egzekucji.

Późnym wieczorem  Sąd postano
w ił rozprawę przerwać na k ilk a  
dni, a lbow iem  w y ło n iła  się koniecz 
ność powołania jeszcze jednego 
świadka oskarżenia, którego zezna
nia będą m ia ły  nader istotne zna
czenie dla sprawy.

Tera* „grają wariata**
Rabusie na ław ie  oskarżonych

ment, że „dlatego był nietł® '̂G l i w i c e  (fn). Wśród wielkie
go zainteresowania ze strony licz
nie zebranej na sali rozpraw Sądu 
Okręgowego w Gliwicach publicz
ności, rozpoczął się wielki proces ( 
przeciwko bandzie młodych prze- j trochę głupi“ 
łtępców, którzy dokonali szeregu 
napadów' rabunkowych z bronią 
w> ręku na terenie Śląska, a także 
m. in. w Gliwicach. Oskarżeni:
Zdzisław Wełnowski, Stanisław 
Prokop ¡«zyn, Zbigniew Kuraś,
Jerzy Wełnowski, ' Henryk Glu- 
szek, Włodzimierz Szewczyk vel 
Eugeniusz Orlicki oraz Emil Kluk 
zorganizowali bandę rabunkową 
i dokonali szeregu napadów. Na 
wstępie sąd, pod przewodnictwem 
dr. M. Różyńskiego odczytał listę 
świadków, po czym obrona uzu
pełniła dodatkowo tę listę świad
kami odwodowymi, powołanymi 
na okoliczność stwierdzenia ogra
niczonej poczytalności trzech 
oskarżonych: Zb. Kurasia, Zdzi
sława Wełnowskiego oraz St.
Prokopiszyma. Sąd po naradzie 
przychylił się do wniosku obrony, 
postanawiając przesłuchać pod 
przysięgą siedmiu świadków z 
rodziny oskarżonych. Jako pierw
sza zeznawała ciotka osk. Proko- 
piszyna, która usiłowała dowieść, 
że matka oskarżonego była nie
poczytalną, a on sam zdradzał 
również objawy nienormalności.
Jako dowód przytacza ona argu-

malny, ponieważ, się ożenił”. o»

wywołuje na sali w taniość. vn, 
nina Prokopiazyn, żona nskaf* , 
nego stwierdza, że mąż je j

U'
ję k '
nń '
,’ń1

Szybowce nad Bielskiem

„Służba Polsce“ szkoli się w lataniu
K atow ice. W trosce o dostarczenie w ysokokw alifikow a

nych kadr ins trukto rsk ich  dla rozbudowujących się 
ośrodków wyszkolenia szybów cowego, organizacja „S łużby 
Polsce“ uruchamia w Bielsku Centralną Szkołę Ins truk to 
rów Szybowcowych. K ie row n ic tw o  naukowe szkoły po
wierzono inż, Humenowi. Na turnusach jednorocznych 
kształcić się będą przyszli in s truk to rzy  szybowcowi „Ś P “ , 
przechodząc kolejno przeszkolenia teoretyczne, warsztato
we oraz pełną szkołę pilotażu.

Narady wytwórcze
przyspieszają tempo pracy
G l i w i c e  (fn). Dnia 14 bł% ?  

kop. „Sośnica“, należącej do G- " 
P W. odbyła się Narada W ytW  
ora, której przewodniczył dyrf 
tor kopalni, inż. Zając. Kopal0, 
„Sośnica“ jest pierwszą kopalń1*' 
która wciągnęła do Narad V? ? 
twórczych całą załogę kopalni- , 
referacie zawiadowcy kopa0 ' 
inż. Mizery, wywiązała się dy*'*'' 
sja, w której udział wzięli Py0 , 
downiey pracy, dzieląc się sw',n- 
spostrzeżeniami, dotyczącymi 
sprawmienia transportu i z w 
szenia wydobycia. Podobna 
rada odbyła się w' tym sa01 
dniu na kop. „Gliwice“. Na 
golną uwagę zasługuje prze*0* j 
wienie przodownika pracy ’ 
kupalni, Bienia, który wskaż»' 
metody, za pomocą których l,Tf 
»kuje wydobycie 173 proc.. Pr* f 
cując w bardzo trudnych ,ł 
runkach. ^

Przewodnią myślą narad?' .« 
dyrekcji kop. „Zabrze-Wsch® „ 
były siprawy, dotyczące wyk01 
nia planu. Po przeprowadzeIV  
analizy wydajności poszczeS 
nych działów, postanowiono
trosce o dalszy wzrost wydaj „ 
ści zastosować materiały za?1 ■ 
cze, celem naprawy sprzętu i® ^  
nicznego. którego brak daj® # 
we z.naki. Współzawodnictwo, 
kopalni przybiera charakter 01 , 
sowy. W chwili obecnej um»'v® , 
współzawodnictwa indywidua*■ »
go i zbiorowego objętych ,f 
1.709 pracowników, niezal®* y, 
od współzawodnictwa m'
działowego i międzyzaJkładoW
w których udział bierze ca*» 
loga kopalni.

Sportowcy na odbudowę Warszawy
S o s n o w i e c  (wel). W akcji 

udział sportowcy, zaglębiowscy, 
zwierzchnich odpowiedzieli wzmo 
Władze sportowe uzgodniły plan 
giącu wrześniu br. każdy klub sp 
najmniej jedną imprezę sportow 
znaczając na odbudowę Warszaw 
przeprowadzona jest zbiórka ofiar 
ści i działaczy sportowych. Przy 
się nikt, który by odmówi! choci
ehetny oei

odbudowy stolicy biorą również 
którzy na apel swoich władz 
żoną zbiórką ofiar na ten cel. 
zbiórki, według którego w mie- 
ortowy Zagłębia zorganizuje przy 
ą. całkowity z niej dochód prze- 
V. Poza tym na każdych zawodach 
dobrowolnych wśród publiczno - 

puszczać należy, że nie znajdzie 
aż skromnego datku na tak szla-

9 0 1 Pri;soily psa Zagraj* i marynarza Onufrego

Kucharz kochał się od dawna, 
Ot-o przedmiot westchnień jego 
Piękna panna Petronela,
Hoże dziewczę do wszystkiego^

Bryła nie miał dość odwagi, A  więc usiadł i te słowa 
By oświadczyć się dziewicy, Wypisuje na papierze:
Lecz ras wreszcie na serdelkach „Petronelo! Bóstwo moje!
Se wzajemność ma, wyliczył. Ja uwielbiam ciebie szczerze!"

Potem rzekł do psa: „Na?* 
Piękna czeka clę, jeżeli -  
List ten oddasz i przynieś*
Mi odpowiedź Petronell “■
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Przsirsięii erstwa 
S a n o e ń t r f i w e

Studencki
K a to w ic e , S ta w o w a  !»
Tel 348-70. 348-72 

K u r s y  Kierowców 
Samochodowych 

Sktad części zamień 
nych akcesorii sa
m ochodow ych 3302

FR Y ZJE R K A  - m an icu rzy - ' 
stka potrzebna zaraz. Wa
ru n k i dobre. Zgłoszenia. 
F rankow sk i, Szklarska Po- i 
ręba Górna, Zakład F ry 
z je rsk i. 5<pd |

A P T E K A  w  K ra ko w ie  p rzy j 
m ie  m agistra . O fe rty  PAR
K ra kó w , R ynek 43, „R u ty 
na“ . 56493 ;

FO TO G R AFA lub  fo to g ra f- 
k i  sam odzie lnych z dobrą 
p ra k tyką  poszukuję. O fe r
ty  C zy te ln ik  Nysa. 5S52d

L Wolne posady

POTRZEBNY blacharz ka-
roseryjny Sosnowiec, 1-go 
Maja 21, M a rkow sk i T y tus  

11025g

P®SZU KUJE się w ychów , 
‘“ o P ie lęgn iarki do 2i / ,  le t 
“ ‘ego chłopczyka od za- 
_“ 2'. Katow ice, u l. Koście)- 
na 1(1 m. 6. te l. 310-95. 11034g

POMOC domowa potrze- 
“ na, Katow ice, D ąbrowskie- 
f "  t*. m. i .  po 16-teJ. U174g

stolarza ma* 
« J n is ty . Za-kład s to la rsk i 
Katowice. K iliń sk iego  22.
___  11195g

M E C H AN IK Ó W  s iln iko - 
3 toka rzy , 2 ia k ie r- 

‘Ukow, 2 s to la rzy  1 ślusa- 
narzędziowego 2 b la- 

hbsrzy, ty lk o  w y k w a lif ik o -  
'vanyCh i p rzy jm ie  na do- 
rych w arunkach Centrala 

s p r y tu  p . p . b „  K atow ice 
“ *• Paderewskiego n r . 41.
__  __ 11181g i

Sa m o d z ie l n e j  p racow n i- ! 
y  domowej z gotowaniem  ;

lekarz. O fe rty : i 
'-*y te ln ik  K atow ice  .,9210“ .

________  11283g I

h o  DW OJGA dzieci na pa- 
hjl Kodzin zaufana po trze- j 
„ r f -  Zgłoszenia: środa, 
^awartek. g. 10, K a tow ice  : 
^ heskiego 7/ I I .  112S5g

k w a lif i-
ł . - i^ n a  do n iem ow lęcia  po- 
iw n . a- Zgłoszenia: K a to- 
T - ,* ' Ul. N arcyzów  5 m . 4.

3S0-5S. 11206g

^ A N G A Ż U J E M Y  zaraz 
g{?nego bucha lte ra -b ilans i-
b,7 Przemysłowego na prze- 
jj,."? , dw ie  s iły  buchalte- 
r ei r f  Pomocnicze, jednego 
ty.?^?nta p lanow ania i  sta- 
k . 'V e*. jednego k ie ro w n i 
0ra,  "h n e la r ii -  re g is tra tu ry  
Uwi flw ie  m aszyn is tk i moz- 

ïe  knajomością steno. 
sfcS1- W yczerpujące o fe rty  
ce 5®ć: C zy te ln ik  K a tow i- 

„Z w ią zek  Odbudo- 
11251g

^?» Y S T K Ę , spólniczkę 
towJłhę do sklepu w  Ka- 
ą j^Cach. O fe rty : C zyte l- 

'  K atow ice ..m odystka“ . 
_______ 11250g

*wpietATYCZN’A  osoba do 
n o n ^ 'h ie g o  dziecka i do 
bp , dom ow ej po trze- 
runk, w ra z . D obre wa- 
10 / * “  Katow ice, Szopena 

11257g
®Z0.pt7r, ------------------- ------- ~
?« ei=„ starszy potrzebny 
brz»c l^8h lk  „D iese l“ . Za
bi W. Ks. K lim asa 2 
*— 11264g

JJAUCZYCÎELA(KI) do che
Eic(,:.2,QS* u liu le  Państwowe 
nie z e*sk le  w  Będzl 
Tel’ Sobieskiego N r. 7.
■— L ' “ 'W . 11265g

SS?Rz Èb n Ï " Ô J " zaraz po- 
“ omowa z gotow a

ło • Strzemieszyce, Sulno
11387g

M O D N IA R K A , zdolna, sa
m odzie lna, p rzy jm ie  posa
dę. B y tom , 28 S tycznia 4
m. 7. U274g

O G R O D N IK  z d ługo le tn ia  
p ra k tyką , kw iac ia rz , w a- ; 
rzyw a  pod ęzkłem, poszu
ku je  posady lub  dzierżaw y 
og rodn ic tw a. O fe rty : D zien
n ik  Zachodni K a tow ice
„9206“ . meog

SEKR E TA R KA -m aszynis tka 
zm ien i posadę od 1. 10. 48. 
O fe rty : C zy te ln ik  K atow ice  
„9207“ . 1128 lg

K U C H A R K A  re s tau racy j
na samodzielna poszukuje 
p racy. O fe rty : „C z y te ln ik "  
K a tow ice  „9192“ . 11258g

M ŁO D A , znająca stenogra
fie  i msSzynopiśmo, poszu
k u je  p ra k ty k i b iu ro w e j w 
K atow icach , lu b  na jb liższej 
oko licy . O fe rty  k ierow ać: 
„C z y te ln ik “  K a tow ice  pod 
n r. 9194. UżGOg

POSZUKUJĘ zajęcia W go
dzinach przedpo łudn iow ych, 
na jch ę tn ie j w  biurze, albo 
w  przedsięb iorstw ie. O fe r
ty : „C z y te ln ik "  K atow ice 
„9290“ . 11266g

R U TY N O W AN A  m aszynist
ka poszukuje posady w  o- 
k o lic y  gó rsk ie j. W arunek: 
m ieszkanie. Łaskawe zgło
szenie: „C z y te ln ik "  K a to 
w ice  N r. „9171“ . 11241g

B ILA N S IS T A  poprowadzi 
w  godzinach popołudnio
w ych  każde przedsięb ior
stwo. Zgłosż. p. a. D zien
n ik  Zachodni, K a tow ice  
.,111“ . 11219g

S IŁ A  pierwszorzędna z u-
kończoną szkołą gospodar
czą i  z d ługo le tn ią  p ra k ty 
ką, poszukuje posady k ie 
ro w n iczk i s to łó w k i, ewen
tua ln ie  poprowadzę dom 
jedn e j w zględnie dw u osób. 
O fe rty : G liw ice , „D z ien n ik  
Zachodn i“  pod „826“ . 11290g

GOSPODYNI poszukuje ora 
cy  u sam otnej osoby. Ż y 
w iec, B row arna 38, G. Z.

5623d

IN T E L IG E N T N A  pani po
p row adz i dom  starszej oso
bie. chę tn ie  z dz iećm i moż
liw ie  poznańskie. O fe rty : 
C zy te ln ik  Opole pod „Sa
m o tna ". . S633d

L K u p n a

bJJ???®®NA zdolna siła 
,In a j °™ o ic i 6 Ko- 

łU rS L ,* iS h .  Zgłoszenia:
c tli'w lce . Z w 3’- 

20- 11228gK-. --— ___ _____
"•oby*^  dom owa do jedne j 
PQs,tlbH;, --le tn iego  dziecka 
m«We im ? '  P okóJ. “ trz y - 
Pracy t É2?9 z t-, 8 godzin 
Wbić i» ,? F fnn ie ' m ie jsco- 
8 * W a  ¿s1k ?Wa- Ewa Szaj- 
Sląek at>->ło ty  S tok, D o lny 

’ r r *em ysł A rsenow y. 
------- ------------------ 11230g

w D sP o ś r*  '— -------------------
S?>»fStWa S °. go-Potrzebna. Ka- 
<M i i ! l 18 R ybnicka 5 m . 2.

Si*®»
11235g

Wice bo trzebny. K ato- 
W». K arbow a 31. p leka r-

11239g

Ï «Howvc i,- ™ * agentów
**k!e z A*n?, w° i-  K ra- Wskie Ł *dkW e 1 w ro -  

iS b fzów  T Handel  korzen i 
®e*ą $  *> u l. L igo ta  Gór-

11221g

G AZĘ m łyńską, s ia tk i, ta r
cze filcow e , kup lę  każdą 
ilość. M icha lsk i, Warszawa, 
S ikorskiego 52 . 388fld

F ILC  tw a rd y  w  p ły tach  
lub  tarcze okrąg łe , k u p i: 
G alw anotechnika, K rakó w . 
Straszewskiego 2, te l. 585-03 

5521d

W EŁN Ę m erynosową oraz 
przędzę w  każdej ilośc i ku  
pię, K a tow ice  Warszawska 
63a,' I  p ię tro . Te l. 328-12.

11042g

K U P U JĘ  w ełnę surową 
m erynos. Czekaj. K a to w i
ce, S ta row ie jska  9/3. 11172g

K U P IĘ  lokom obilę  lub  k o 
c io ł pa row y niskiego ciś
n ien ia . Zgłoszenia do Dz.
Zach. Częstochowa pod 
„P a ro w y “ . 5588d

„L A U B Z E G Ę “  e ie k tr. m a
gnesową AEG W zględnie ih  
ną s iln ie jszą ale ty lk o  na 
220 V  kup ię . Partykow ska. 
K ra kó w  -  Ł a g iew n ik i, P.ey 
m  on ta 484 . 5595d

K U P IM Y  ro w e ry  i  części 
stare 1 nowe, p łac im y n a j
wyższe ceny. Chorzów. Ja
g ie llońska 3, w arsz ta t w  
podw órzu . 11271g

B Y T O M S K IE  Z JE D N O C Z E N IE  P R Z E M Y S Ł U  
W Ę G ŁO W E G O  W  B Y T O M IU , W O L N O Ś C I 28 

o g ł a s z a

przetarg nieograniczony
1. Brukowanie placu na kopalni „Bytom“ w Dą

browie Miejskiej.
2. Remont budynku S. P. P. N r 2 w  Tarnow

skich Górach.
3. Rozbudowa budynku stołówki <lia Sokoły 

Przemysłowej na kopalni „Łagiewniki" (s*yb 
Karola Miarki).

1. Rozbudowa żłóbka dla kopalni „Rozbark“.
5. Budowa magazynu na części urządzeń ma

szynowych na kopalni „Bytom".
Podkładki ofertowe za opłatą 150 zł i informa

cje w Dziale Budowlanym, pokój nr 102 od go
dziny 9 do 11.

T e rm in  sk ła d a n ia  o fe r t :  24. IX .  1948 r .  do 
godz. 10. (3431)

ZA R Z Ą D  M IE JS K I W RACIBO RZU 
sprzeda w  drodze

pnblicznej licytacji
w  dn iu  27 września 1948 r .  o godzinie 11-teJ

a) około <00 ms cegieł po łów ek,
b) „  4 t» n  dźw iga rów  różnych w ym ia rów ,
c) „  10 ton  różnego ż lom n (a rm a tu ry  że liw 

ne, żelazo p łaskie i  okrągłe). 
W ym ien ione przedm io ty  można oglądać w  magazy

nach za poprzednim  zgiosżenietn się w  Zarządzie M ie i- 
skim  w  R aciborzu, u l. Batorego N r. 0, pokó j N r. 13.

(3434)

ZŁ9IYSH
K O F E L

(35 ZŁ BUTELKA)
¡3203)

W KIOSKA CH PRZEMYSŁU 
F E R M E N T A C Y J N E G O  NA 
WYSTAWIE WROCŁAWSKIEJ

G A R AŻU  W pobliżu u l. Ra
c ibo rsk ie j, M iko tow sk ie j 
poszukuje. Te l. 31614. 11282g

SKLEP kom isow y, czynny 
zaprowadzony Katow ice, 
powód choroba, w ydz ie rża
w ię. O fe rty : C zy te ln ik  K a
tow ice pod . Sklep 91".

11232g

SKLEP w  cen trum  K a tow ic  
posiadam —• na handel, w ar 
sztat, w y tw ó rn ie . — Cze
kam  p ropozyc ji. O fe rty : 
„C z y te ln ik "  K a tow ice  N r. 
,,9177“ . U245g

Mieszkanie 5-eio pokojowe 
oraz 2-u pokojowe

v  śródmieściu Katowic poszukiwane zaraz
Z w r o t  k o s z t ó w  r e m o n t u .  
Zgłoszenia do „Dzień. Zacho
dniego“  Katowice pod „80“ .

A R M A TU R Ę  techhiczną — 
zasuwy, zaw ory, k u rk i,  wo- 
dowslcazy, in że k to ry  itd  
dostarcza w  k ró tk ic h  te r
m inach B iu ro  Techniczne 
W ładysław  D udzińsk i, K ra  
ków , u l. Łobzowska 12.

54S8d

U W AG A  KUPCY1 F irm a 
„P o la “ , Łódź, P lac W olno
ści 10 poleca w ie lk i w ybó r 
ga la n te rii, ceny kon ku re n 
cy jn e . W ysyłam y za zalicze
niem  pocztowym . 54l2d

O D C IS K I i  zgrub ien ia  skó
r y  usuw * p łyn  p rzeciw  od
ciskom  z „G o łąbk iem ". 
W ytw . chem .-F«rm «ceut. 
R, M . W itkow sk i, K raków  

5390d

W YTW Ó R N IA  P rzyborów  
szko lnych  i  Zabawek A r ty 
s tycznych „S z tuka “ , Czę
stochowa, u l. S rebrna 32 
poleca na nadchodzący se
zon liozyde łka oraz zabaw
k i.  In fo rm a c ji udzie la F-tna 
Mlśkiewiess, Częstochowa, 
P iłsudskiego 8. 55S0d

PR AC O W N IA  F u te r „B O 
LE S ŁA W ", K atow ice , K o r
fantego 15, I I  p „  w ykonu je  
w szelk ie  ro bo ty  ku śn ie r
skie. nowe i  p rzeróbk i, so
lid n ie  — te rm inow o . 5307d

W S Z E LK IE  surowce dla 
Zakładów  W u lkan iza cy j
nych , k le j kauczukow y dla 
kam aszników , k le j do skó
r y  fa k tis . W ysy łam y za za
liczeniem . Agenci poszuki
w an i. D eryw a t, Łódź P o łud 
niow a 59 a. 5585d

R A D IO  super, 20.000, sprze
dam. K atow ice , 27 S tycznia 
17 m . «. 11220g

FO XTER IE R Y  ostrow łose, 3 
miesięczne, rasowe do sprzę 
dania Zabrze, W olności 370 

S6l0d

SPRZEDAM okazy jn ie  rocz 
nego angielskiego boksera. 
Zabrze, Szczęść Boże 14.

5611d

KO SZULE deseniowe, ko lo  
rowe, ka n a d y jk i poleca W y 
tw ó rn ia  Łódź, Żerom skiego 
33. 5613d

SPRZEDAM psy m y ś liw 
skie, w y ż ły  szorstkow łose i 
(jagd terle ra ). W iadomość: 
Kałuża, K om prachcic ic , po 
w ia t Opole. 5527d

SOL JO D O W ANĄ przeciw  
niedomodze ta rczycy, w o 
lom . w ysyła  pocztą A pteka 
P iastowska, B ia ły  Kam ień, 
W ałbrzych . 5631d

B U TELEK  winnych 4.«oo 
sprzeda Spółdzie lnia Samo 
pomoc Chłopska, Szklarska 
Poręba. 5640d

SAMOCHÓD c iężarow y 3 t  
Ford V  8, stan pierwszorzę 
dny, na now ym  ogum ien iu  
sprzeda Spółdzie ln ia Samo 
pomoc Chłopska. Szklarska 
Poręba. 5641d

SPRZEDAM tan io  kom p le t
ną jada ln ią , syp ia ln ię , ka
napę i  dwa fo te le  k lubow e. 
W iadomość: C zy te ln ik  G li
w ice. 10846g

S K R ZYN K Ę  biegów  F, ! 
F o rd  8 niem iecką, sprze
dam. O fe rty : C zy te ln ik  Ka 
tow ice „9180“ . 11255g

M O TO C Y KL B. M . W. 600 
z przyczepką, p raw ie  nowy, 
ró k  budow y 1940, okazja 
sprzedam. Katow ice, Obla
tó w  7. te l. 336-14. U259g

O K A Z JA ! p iękn y  w arsztat 
ro w e row y, do bry  p u n k t 
m iasta na G. SI., duży za
pas części, oraz ładne m ie 
szkanie a-pokojowe, ku ch 
n ia , łazienka, tan io  do 1 
sprzedania z powodu w y - ‘ 
jazdu. O fe rty : ..C zy te ln ik " 
Chorzów pod „O ka z ja “ .

11272g

G o t ó w k a

T K A L N IĘ  mechaniczną na 
chodzie sprzedam y wzgląd 
dnie p rzy jm ie m y  spóln ika. 
O fe rty : „S łow o  P o lsk ie "
W rocław . N o w o tk i 13 sub. 
„P ow ażn i re fle k ta n c i“ .

SS48d
P O S IAD A M  większą gotów 
kę, udzie lą pożyczki za za
bezpieczenie lub  przystąpię 
do rentow nego przedsiębior 
stwa. Oczekuje p ropozycji. 
C zy te ln ik  B ie lsko pod „ M i
l io n " . 5625d

M O TO C Y KL „Z ttn d a p p " 
600 cm i, stan idea lny, sprze 
dam tan io . Te ł. 341-12.

112»6g

WOŁKI dzieciące — Umu- 
zyn k t — solidne, n a jta n ie j: 
W ytw ó rn ia  „W ła w in " , Za
brze, Jagie llońska 1, 11289g

SAMOCHÓD D. K . W. lu k 
susowy, d w u cy iin d ro w y , l i 
m uzyna. karoseria m e ta lo 
wa. Sosnowiec, te l. 619-17.

11247g

OPEL „P  4“ , M OTOR Z A 
PASOW Y, 280 TYSIĘC Y — 
BYTO M , S K R Y TK A  POCZ
TO W A 444. 11211g

SPRZEDAM m aszyny do 
p ro d u kc ji ru re k  izo la cy j
nych (Bergmana). Często
chowa. K iliń sk ie g o  30 m. 2.

56S0d

3? NUMER T Y G O D N I K A  I L U S T R O W A N E G O

„ Ś W IA T  P R Z Y G Ó D “
p r z y n o s i  k o n k u r s  r y s u n k o w y

p.t. „CZY ZNASZ H I S T O R I Ę  P O L S K I? «
Wiele cennych nagród, ja k  aparat fotograficzny, wiecz
ne pióra, książki i t. p. (u>ł. 78)

Mieszkania

Z A M IE N IĘ  m ieszkanie cen
tru m  K a tow ic , pokó j sło
neczny, kuchnia , używ a l
ność łaz ienk i, I I I  P „ na 2 
poko je  k o m fo rt. W arunk i 
do om ów ienia. O fe rty : Czy
te ln ik  K atow ice  pod „9090" 

11128g

POSZUKUJĘ m ieszkania 2 
— 3 pokojowego z wygoda
m i w  K atow icach za zw ro
tem  kosztów rem ontu. O- 
fe r ty  c z y te ln ik  K atow ice  
pod „Ś ródm ieście " lub  te
le fon  302-03. 556id

U W A G A ! Sercowo chorzy! 
M ieszkanie w  P o lan icy- 
Z d ro ju : 3 pokoje, ko m fo rt, 
zam ienią na podobne z m e
b lam i lub  bez w  w iększym  
m ieście W iadomość: Pola- 
n ioa -Z d ró j, Poste-Restante 
N r. 1598. 11273*

S L b ° ^ k , X A „ kra w ie c* ie -
<* ^ » c k W ę' K at°wice. ul. 

— - 80 rc /H . 11223g

w ykw alifiko-

^ to w ic e '  dobre.
1C*- Rynek 3, i i  ptr.

— ___ U225g

Ä -  n2 w £ Ä T en2iae;
P o j r — __ _ _ l l ü 2 6 g

“3¡r ■■
- ___  11227g

* n i i iaa Grosz 1  ulgowego. 
Tarr.1, ,m ‘ strz rze 

17 OWskłe G óry
........ 5626(5

>hA,iîOWBbN,u ,Îïac?b (CZki)

JUNKERS>A piece kąp ie lo 
we. gazowe, pełne autom a
ty , ' zakupi p iln ie  „W spó l
nota In s ta la cy jn a " , K a to 
w ice 27 S tycznia 9, te le f. 
352-02. 11244g

PO SZU KUJEM Y ka ta ra  o- 
ko ło  3 tony. W iadomość: 
K ra kó w , u l. Sarego 5. tel. 
535-88. 11249g

K U P IĘ  maszynę try k o ta r-  
ską 9—10 szeroką w  do
b rym  stanie. Sosnowiec 
Robotnicza 3, S tro jn ia k .

11214g

A P A R A T  fo tog ra ficzny  pre
c y z y jn y  kup ię  (Leica R oll- 
e lf le k  Robot), podać stan, 
cenę. Te l. 327-09. 11217g

K U P IĘ  karoserię  — lim u 
zynę 4 d rzw iow ą do samo
chodu O pel-Super 6 cy l. g. 
zaw orow y, ty lk o  w  dobrym  
stanie. O fe rty  z podaniem 
ceny 1 m iejsca sprzedaży 
k ie row ać: C zy te ln ik  K a to 
w ice  pod „5659A“ . 5659d

I Sprzedaże

K R A W A T Y  — SZALE d u 
ży w y b ó r — ostatnie nowo
ści poleca: W y tw . „A T O M "
Łódź, N aru tow icza  41.

5301 d

'*4w?<1WBbN lW »raCi e fczirl)
, ï * r Hn k i do o- 

UÍV,2iohe! A s l^ f7lfan,p 28'
' Rob° tn lc ä  » , Wrcnt5X

iZ C Z U R Y  i  m yszy tęp i s il
nie działa jąca basta ..Szczu- 
•om ór". W ytw . Chem .-Far-

___  maeeut R. M. W itkow sk i
5655d K rakó w . 8253Ö

SEGREGATORY, skoroszy
ty  do zawieszenia, teczki 
podpisowe, poleca: „R e 
k o rd " , K atow ice, S łowac
kiego 28. 5565d

SPRZEDAM z pow odu w y  
jazdu przedsięb iorstw o u- 
sługowe. C entrum  R abki 
(m ieszkanie) 40.000 zł m ie 
sięcznego dochodu. Spiesz
ne osobiste zgłoszenia „ V i 
ta “  Rabka, te l. 85. pod 
„250.000". 5648d

OPONY nowe z dętkam i, 
zagraniczne: 456x17 13.204.—, 
590X16 20.412, 525x16 21.720, 
550X16 22.284, 550x17 30.63«, 
6-płócienne 600x16, 1050X16. 
K om presor ,Leo“  15 atm o
sfer, sprzeda sk lep : G liw i
ce, B ytom ska 12. llM Bg

G R A FIO N Y  szkolne, c y rk le
kątom ierze, tró jk ą ty , (me
talowe), m iseczki do fa rb , 
poleca hu rtow n io m , skle
pom papiern iczym , oraz 
spó łdzie ln iom  uczn iow skim  
w y tw ó rn ia : „W A W E L " K ra  
ków . L im anow skiego U . 
Ceny bezkonkurencyjne. 
W ysyłka  na tychm iast za za 
liczeniem . 5650d

FO TO A PA R A TY  — f ilm o 
w e 16 mmi — P ro je k to ry  — 
E pid iaskopy itp . Jan P u j- 
dak 1 Ska, Łódź. p io trk o w 
ska 83 te l. 128-62. 5305d

SPRZEDAM s k rz y n k i do 
pakowania. F irm a  Czekay, 
B y tom , Jan ty  35. U170g

M Ł Y Ń S K IE  m aszyny, urzą 
dzenia p rzybory , gaza pa
sy, na lew y — n a jta n ie j <Y> 
starcza F irm a  Jung Często
chowa, P iłsudskiego 21.

5654d
SPRZEDAM samochody 
ciężarowe „R e n a u lt“  5 t. i 
„F o rd "  V  8 3,5 t., stan b a r
dzo dobry , ogum ien ie 90%, 
zapasowe s iln ik i, po gene
ra ln ym  rem oncie. K a to w i
ce. te l. 337.80. 111918

M Ł Y N  w odny  w a lcow y 
sprzedam z powodu stosun 
kó w  rodzinnych . Zgłosze
n ia : „W S P Ó LN O T A " K ra 
ków , P lac W szystkich Swię 
tych  8 pod „526". 5658dSPRZEDAM samochód 

Ford-Gaz, dw u tonow y. Za
brze. W olności 301, te l. 36-21 

5567d
SAMOCHODY „W A M A G “ , 
ro p n ia k  10-to now y po ge
ne ra lnym  rem oncie oraz 
„B üss ing“  N A G “  ropn iak  
5-tonow y i pó łc ięźarów ki 
okazy jn ie  sprzedam. W ia
domość: B ytom , K ra ko w 
ska 25. Te l. 23-00. 11276g

M A S ZY N Y  rzeźnicze w  do
b rym  stanie, w i lk  i  k u te r 
sprzedam. W iadomość, tel. 
328-12. 11041g

FU TR A A. Sokołow ski, K a
tow ice, M ick iew icza 2 lub  
R ynek 1. W ykonu je  w szel
k ie  ro b o ty  kuśn ie rsk ie  so
lidn ie , pu nk tua ln ie , tanio, 
fasony najnowsze. 5303d

K O M P LE T M A S ZY N  do
w y ro b u  wód gazowych, w 
do brym  stanie, okazyjn ie  
sprzedam. B y tom  te l. 50-11.

11277g

O K A Z JA ! Kam ien icę kom 
fo rtow ą , K rakó w . Śląska 
sprzeda na tychm iast tan io  
w łaśc ic ie l. Zgłoszenia: „P a
tr ia " .  K rakó w . śv,\ Jana 18, 
te l. 538-47. 5522d

STOŁOW Y POKÖJ DĘBO
W Y, K U C H N IĘ  nową sprze
dam okazyjn ie . W iad.: B y 
tom . Roosevelta 85/3. 11278g

O K A Z JA ! dom  Il.-p ię tro w y  
ze sklepem w  O chojcu pod 
K a tow icam i oka zy jn ie  do 
sprzedania. W olny sklep 
mieszkanie  (4 poko je  i  k u 
chnia). O fe rty : „C z y te ln ik “  
K a tow ice  pod „9209“ .

11384g

CHEVROLET 3 to n y  po ge
ne ra lnym  rem oncie, sprze
dam lub  zam ienię na 11/2 
tony. O fe rty : Dz. Zach. B y 
tom  pod „C h e v ro le t“ . 11204g

c e l o f a n  g ruby  0.30 (bez
b a rw n y  ko lo row y) i  ochra
niacze na dowody osobiste 
poleca W y tw ó rn ia  Zabawek 
Częstochowa, Warszawska 
n r  ¿5. 5612d

SPRZEDAM b iu rk o  z fo te 
lem . W iadomość: W ałacho- 
wa, Katow ice, u l. S tan is ła
wa 5 (sklep, do da tk i k ra - 
w ie ck ie i U3»8g

NO W Ą syp ia ln ie  orzecho
w ą sprzedam. S to la rn ia . Za
brze, S-go M aja 62. 112508

N A  R A TY  P IA N IN A  nade
szły. K atow ice, 27 Stycz
nia 5, te le fon  33852. 11212g

PLAC  okazy jn ie  sprzedam 
w  Będzinie . Tel. 817.93, dnie 
powszednia godz. 9—14.

11213g

M A S ZY N Y : kuśrnieska „S in  
ge r". k raw iecka  „D ilrk o p p "  
oraz b iu row a  „C on tinen 
ta l"  oka zy jn ie  do sprzeda
nia. G liw ice , te l. 44-67.

11215g

GIPS, cement, papę poleca 
firm a  K om ar, Będzin K o ł
łą ta ja  37, te le fon  71867.

11216g

M ŁODE m ałżeństwo bez 
dzieci, poszukuje m ieszka
nia lub  po ko ju  z m eblam i 
lub  bez, w  K atow icach, za 
dobrym  w ynagrodzeniem . 
O fe rty : C zy te ln ik  K atow ice  
„9205“ . 11279g

Z A M IE N IĘ  pokó j z k u c h 
nią w  Szopienicach na w iek 
sze w  oko licy  K a tow ic . O- 
fe r ty : C zy te ln ik  Katow ice 
„9196“ . U261g

Z A M IE N IĘ  2 poko je  z k u 
chn ią w  Św iętochłow icach, 
na tak ie  same lub  większe. 
M iejscowość obo ję tna . O- 
fe r ty : C zy te ln ik  K atow ice 
„9195“ . 112628

Z A M IE N IĘ  4-pok. m ieszka
nie w  śródm . na 2 lub  3 
p c k „  tv lk o  oko lica P arku  
Kościuszki. O fe rty : C zyte l
n ik  K atow ice  „8969“ . 11229g

L Dzierżawy

GOSPODARSTWO w ie jsk ie  
20 ha, zabudowania, B ie l
sko, w ydzierżaw ię na tych 
m iast, Zgłoszenia: C zyte ln tk 
B ie lsko, 3 M aja, pod „G o 
spodarstwo". 5500d

W Y D Z IE R Ż A W IĘ  p ieka rn ię  
w  Chorzow ie w raz z m a
ły m  m ieszkaniem . Zgłosze
n ia : „C z y te ln ik "  Chorzów 
„G ospodarz". H26Sg

POSZUKUJĘ 3—4 pokoi: 
B ytom , Zabrze, G liw ice. 
Z w ro t rem ontu . Zduńska 
W ola, Z ło tn ick iego  1 m . 30.

112428

Z A M IE N IĘ  2 p o k „ kuchnia 
słoneczne, k o m fo rt w  śród
m ieściu na 3 pokoje tak ie  
same. O fe rty : „C z y te ln ik "  
K a tow ice  ,9175“ . 112433

SKLEP nadający się na 
każdą branżę, do bry  p u nk t 
w  Sosnowcu, do odstąpie
nia. W iadomość: C zy te ln ik  
Sosnowiec. 11246g

Z A K Ł A D  FO TO G R AFIC Z
NY, dobre m iejsce, odpo
w iadające każdej branży — 
odstąpię za źw rotem  kosz
tów . O fe rty : C zy te ln ik  K a
tow ice n r. „1114“ . 11222g

! P o k o j e

Z A M IE N IĘ  2 pok.. kuchn. 
w  Katow icach-Za łężu. na 
3—4 pok. z kuch . w  K a tów  
za zw rotem  kosztów re
m ontu. O fe rty : Dz. Zach. 
pod „K a to w ice  155". 11218g

POSZUKUJĘ: 3 poko je  k u 
chnia, ko m fo rt, w  K a to w i
cach. oko lic y  lub  B ytom iu , 
ew entua ln ie  z m eblam i. 
Koszty rem ontu  zwrócę. 
O fe rty : C zy te ln ik  K atow ice 
DOd „9060“ . 11224g

OBSZERNE p iw n ice  w  śród 
mieśc-iu K a tow ic , wejście 
dogodne od u lic y , św ia tło  
cen tr. ogrzewanie, woda, 
w ydz ie rżaw ię  zaraz. Te le
fon  322-32. 11238g

L o k a le  h a n d lo w e

Z a m i a n y

W Y M IA N A  nieruchom ości 
Cieszyn (Polska) — Czecho
s łow acja ! Zam ien ię  1-pię- 
trow ą  w illę  z 2 kom plet, 
m ieszkaniam i, ogrodem i 
przy leg łą  parcelą w  p ięk 
ne j oko licy  Cieszyna, na 
podobny ob ie k t na Śląsku 
C ieszyńskim  po czeskiej 
s tron ie  lu b  na M oraw ie 
Zgłoszenia pisemne do a d 
m in is tra c ji .G los  L u d u " 
Czeski Cieszyn, H ote l Piast, 
Czechosłowacja pod zn. 
„P iękna  o ko lica ". 5661d

L O K A L , nadający się na 
każdą branżę, zw ro t kosz
tów, odstąpię. Zgłoszenia- 
W rocław , „S łow o  P o lsk ie " 
„Z a ra z ". 5575d

P O D D ZIE E 2A W IĘ  duże m a
gazyny B y tom  śródm ieście 
nadają się na w y tw ó rn ię  
O fe rty : C zy te ln ik  K atow ice 
pod ,.253“ . 11171g

POKOJU umeblowanego, 
k o m fo rt (z te lefonem ), po 
szukuję kaw aler, n a jch ę t
n ie j w  cen trum  K a tow ic . 
O fe rty : C zy te ln ik  K atow ice 
pod „92X6“ . 112«7g

PROFESOR Wyższego S tu
d ium  N auk Społ.-Gosp. po
szukuje od zaraz n iekrępu- 
jącego poko ju . O fe rty : Czy
te ln ik  K atow ice  „9170“ .

112483

WYTWÓRNIĘ
SUKRÓW t CZEKOLADY
w  W arszawie, czynną 

(3 przedstaw icie lstwa 
p ro w in c ji)  sprzedamy, 
powód w yjazd . O f. „D o 
brze prosperująca“  Im 
pet Warszawa, S iko r
skiego 42. (3363)

Udziały 
25 proc.

w przedsiębiorstwie 
przemysłowym sprze
dam. Stały dochód 
zapewniony. Oferty 
do „Dziennika Za
chodniego“ pod „ M i 
lion pięćset“. (3432)

Nauka i Sztuka

KSIĘGOW OŚCI z p rzeb it
kow ą wyucza do ca łko w ite j 
pewności b ilansow ej. K a to
wice, P lebiscytow a 3. dawn 
1 M aja 8. 5301d

Lekarskie

ŁO JO TO K, trą dz ik , rozsze
rzone pory, leczy In s ty tu t 
K osm etyczny „L A D Y “ . K a
tow ice, K ró lo w e j Jadwig: 
12/4. 11252g

W R Ó C IŁEM  leka rz  -  dent. 
Eożanowtcż Janusz, p rz y j
m u je  od 9—12 1 15—18. K a
tow ice, W arszawska 5.

1123ig

Zguby i kradzieże

ZG UBIO N O  ka rtę  re je s tra 
cy jną  R. K , V . sosnowiec 
oraz wszelkie inne dowody, 
na nazwisko Pałka Tadeusz. 
M iechow ie», Łasżczyka 14.

112753

ZA G U B IŁE M  zaświadczenie 
w ojskow e, wydane przez 
R. K . U. P ińczów. Bonek 
Bolesław , K atow ice, u l. Pod 
górna N r. 3 m . 13. U254g

ZG UBIO N O  zielone prawo 
jazdy n r. 2402 — 6616. leg i
tym ac je  S. P „  tymczasowe 
zaświadczenie obyw ate l
stwa polskiego, nazwisko 
G re l Jerzy, Katow ice-D ąb, 
Dębowa 82. 1126Sg

S KR AD ZIO NO  dekla rac ję
w ierności na nazwisko Sie- 
ge rt Anna, Chorzów. K a
sprowicza 2. 11269g

SKR AD ZIO NO  w szelkie d o 
kum enty  osobiste na naz
w isko  Leśn ik  Franciszka, 
Chorzów, Kasprow icza 2.

11270g

S KR AD ZIO NO  wszystkie 
dokum en ty  cbobiste, n.a 
nazwisko M arein iec M aria, 
K atow ice, Francuska 21.

11234g

SKRADZIO NO  zaświadcze
nie obyw ate lstw a N r. 10271 
na nazwisko M lsch Berta , 
Zabrze, S karbn ika 13,

11246g

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
obyw atelstw a polskiego A n 
to n i Siara, Racibórz, 5«14d

ZG UBIO NO  zaświadczenie 
obyw ate lstw a polskiego A n 
to n i B ia ldyga, Racibórz.

5615d

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
obyw at. polskiego Francisz
ka P lacek, Racibórz. 56!6d

T E C H N IC Z N E
K S I Ą Ż K I
R O S Y J S K I E

N ADESZŁY
NOWE

P R ZE SY ŁK I
KSIfmtUA SfÓiDZ ŻtD, - OŚW.

» e s im s s E «
Katowice, 3 Matą 12

(teł. 46)

ZG UBIO NO  książeczkę w oj 
skową, od c in k i zameldowa
n ia  na nazwisko Czemeryn- 
sk i M icha ! W ałbrzych . Szo 
pena 8. — zw ro t w ynagro- 
dzenie 3.000 zł. 5635g

S KR AD ZIO NO  dokum enty 
w yd . przez Zw iązek Radź. 
na nazwisko S tanis ław  W il
czyński, Je len ia Góra. 5636 Ci

SKR A D ZIO N O  książkę toż
samości kon ia  wałacha n r 
033259, w ydaną na nazwisko 
M odliszew skl Ferdynand. 
B ukow iec, pow. Jelenia G- 

56370

ZG UBIO N O  czerwone p ra 
w o jazdy na wszelk ie po
jazdy mechaniczne, zaś w. 
p racy, legitymację PPR. 
ka rtę  re jes tracy jną  R KU 
Bolesław iec, na nazwisko 
Kam ze lek l W ito ld , Jej®":? 
Góra. 583od

ZG UBIO NO  odcinek zamei 
dówanta Jelenia Góra, k a r 
tę re jes tracy jną  SP, aaygn* 
ty  węglowe, na nazwisko 
M okwa M arian . 56551

ZG UBIO N O  deklarac. Wier 
noścl na nazwisko Jędrosks 
Józef R ydu łto w y , u l. K rzyz  
kowska 51. 564„-3

ZG UBIO N O  deklarac. Wier 
ności na nazwisko Sośni 
P au lina  R ydu łto w y , u l. 
D w orska. 56413

ZG UBIO N O  dowód tożsamo 
ści kon ia  N r 6992 2601 w y 
s taw iony na nazwisko N o
w ak S aw e l Krzy2kowi.ee 
u l. Raciborska. £643?

U N IE W A Ż N IA  się zgubioną 
pieczątka t  nad ruk iem : 
„P rzedsięb io rstw o Przewo- 
zow o-Transportow e Jan Sa
d ło  I W l. Szymański, Sos
nowiec, Żym iersk iego 42" 
Znalazca proszony o zw rot 
na adres: K a tow ice , Zam 
kow a 37, owocarnia. 11233-.:

U N IE W A Ż N IA M  tymczaso
we zaświadczenie obyw ate l 
Stwa polskiego na nazwisko 
Bastek A lo jzy , Gm ina Ł u - 
gn lany. 5635 ̂

U N IE W A Ż N IA M  zgubione 
zaświadczenie re je s tra c ji 
wydane przez R K U  Ż yw ico  
Adam czyk F-dward, P ię trzy - 
kow ice. pow. Żyw iec.

6S34d

SKR AD ZIO NO  zaśw. oby- i 
w ate lstwa polskiego W ik to  i 
ria  Dostał, Racibórz. 58l7ci ‘

K O M P LE TN IE  urządzoną 
o ra ln ię  chemiczną, parową 

j i fa rb ia rn ię  za zw ro tem  ko 
| sztów odstąp im y. O fe rty  
: P A R " Poznań, Ratajczaka 
! 7 pod „9,524“ . 5603d

: SKLEP i  magazyn 7 x 5  
z te le fonem  w  C horzow ie- 
B atorym  p rzy  dw orcu, od- 

I stąpię. — A rm ii Czerw. 69. 
I te le f. 414-73. 11253g

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
obyw atelstw a polsk. Goc- 
man M aria, P io trow ice  
W ie lk ie  pow. Racibórz.

5618d

ZG UBIO N O  zaświadczenie
obyw atelstw a polskiego Roi 
chel Jerzy, K ra w ia rk i, pow. 
Racibórz. 5619d

ZG UBIO NO  zaśw iadczeni; 
obyw atelstw a polskiego E ia 
łas M arta, T w o rków  pow. 
Racibórz. 5620d

z g u b io n o  zaświadczenie 
obyw atelstw a po lsk. Jadw i 
ga K ubek, Samborowice p. 
Racibórz. 5621d

U N IE W A Ż N IA M  k a rtę  re 
jes tracy jną  R K U  wydaną w  
K ra ko w ie  N lecku la  Józef 
D om y Pom ianów , pow. Ząb
kOWice. 3845:1

U N IE W A Ż N IA M  zgubiony 
dowód osobisty na nazw i
sko K u la  K azim ierz, L isó v 
pcw . Nysa. 5647d

FO TOGRAFIE nagrobkowe 
na porcelanie w ykonu je  
Foto W ikarek Czeladź Ry 
Bek. tel. 71-756 . 4374d

POMYSŁY, p ro je k ty  w yna
lazki nabędę lub  sfinansują. 
O fe rty  „P A P ". Łódź Pio
trkow ska 133 sub. „1948“ .

264d

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
obyw at. polsk. P ieczyk Ge
nowefa K rzanow ice  pow. 
Racibórz. 5622d

KURSY KOSMETYCZNE
i Colonna W a lew :k ie j. zapisy 
Gabinet K osm etyczny K a
tow ice, M ariacka 33 tei, 
325-84. lllS lg

ZG UBIO N O  leg itym . ko le
jow ą  n r  911884 W ierzbicką 
K atarzyna. 5623d

SKR AD ZIO NO  m i wszyst
k ie  dokum enty dnia 26. 8. 
1848 r. W ładysław  K iszka, 
Zagórze ko lo  D. G. pow. 
Będzin. G624d

ZG UBIO N O  zaświadczenie 
re je s tra c ji R K U  Nysa na na 
zw isko O liw a D o m in ik  zam 
B ie lice  pow. N iem od lin .

5632d

ZG UBIO NO  dek la rac je  w ie r 
ności na nazwisko NtomieC 
Edw ard. R yd u łto w y  P ade
rewskiego 34, 5642d

B I U R O  M a trym on ia lne
, Serce" K rakó(v. Podzam- 

: cze 20 — szybko u ła tw ia  od 
i pow iędnie zapoznanie.

56510

FO TO G R AFIE nagrobkowe 
porcelanowe w ykonu je
.Fotomsramtka" Warszawa 

S ikorskiego 83, in fo rm ac je  
lis tow ne. "653d

D O LN O Ś LĄ S KA  Agencja 
M a trym on ia lna  w ysyła  pro 
spekty poważnie m yślącym  
o m ałżeństw ie. W rocław , 
u l. K luczborska 21/3 (załą
czyć trz y  znaczki). 5656d

D O LN O Ś LĄ S KA  Agencja
M a trym on ia lną  ,D. A. M ." 
W rocław  K iuczboysks 21/3 
w ysyła  prospekty. Załączyć
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6.57 Sygnał s tac ji. 7.00 Sygnał czasu. 

7.05 M uzyka. 8.00 D zienn ik . 8.15 Prze
gląd prasy. 8.22 P rogram  dnia. 8.32 
M uzyka lekka . 8.55 S krzynka Społ. 
K om . R ad lo fon izac ji K ra ju . 9.00 N a
bożeństwo. 10.00 ..Uśmiech wczasów“ 
11.00 K once rt życzeń. 11.47 PCK. 
a społeczeństwo. 11.57 Sygnał czasu 
i  he jna ł. 12.04 Poranek sym foniczny 
w  w y k . W ie lk ie j O rk ie s try  Sym fo 
n iczne j pod d y r. W ito lda Now ickiego, 
tra nsm it. z ..Domu H u tn ik a “  w  Cho
rzow ie . W prze rw ie : ra d iok ro n ika
13.30 Zagadka radiow a. 13.40 K oncert 
dla p rzodow n ików  wsi. 14.30 S łucho
w isko. 15.15 ..Melodie ludow e“ . 15.45 
A udyc ja  poetycka. 15.55 Przegląd au
d y c ji przyszłego tygodnia. 16.00 Trans
m is ja  m iędzypaństwowego meczu p i ł
karskiego Polska — W ęgry. 18.00 
A udyc ja  dla dzieci. 18.20 ..M ów i W y
stawa Z iem  Odzyskanych“ . 18.25 M u
zyka lekka. 18.35 Groteska radiowa. 
18.55 M elodie św iata“ . 19.20 A udyc ja  
O. K . Z. Z. 19.50 ..Europa po lskim  
gó rn iko m “ . 20.20 , Z życia Czechosło
w a c ji“ . 20.50 Muzyka lekka. 20.58 Ko 
m u n ika t m eteorologiczny. 21.00 D zien
n ik . 22.00 M uzyka taneczna. 22.25 Lo 
kalne w iadom ości sportowe. 22.35 D. c. 
m u zyk i tanecznej. 23.00 Ostatnie w ia 
domości. 23.10 W iadom ości sportowe.
23.30 Reportaż z m iędzypaństw ow ych 
regat w ioś la rsk ich  Polska Szwecja
23.30 P rogram  na ju tro . 23.40 Muzyk:» 
taneczna. 24.00 H ym n i  kon iec audy
c ji.

Wiecej słońca jak deszczu

Pól wieku wspólnego życia
Znajomość naszą zapoczątko

wano gdzieś, przed dwoma laty, 
zepsute światło. Zakład elektro
techniczny, wynaleziony w książ
ce telefonicznej, był na szczęście 
w pobliżu. Przyszedł czeladnik, 
pomajstrował w kontakcie, świa
tło było z powrotem. Przyszedł 
potem starszy pan, właściciel za
kładu i zainkasował należność. 
Drobiazg, o którym się szybko za
pomina.

Ze światłem jednak działy się 
co pewien czas jakieś cuda i trze
ba było szukać pomocy w już zna
jomym zakładzie. Przychodził 
więc niejednokrotnie czeladnik a 
potem zjawiał się z rachunkiem 
starszy pan. Już nie było to tylko 
oficjalne inkaso, ale i miła po
gawędka. O zakładzie, o żonie, 
o tym, żeby doczekać złotego we
sela, bo to już niedaleko,; za rok. 
Rok — to mało i dużo i nie wia
domo co przez ten czas stać się 
może . . .

Przeszły miesiące odczekiwane- 
go roku i przyszedł wreszcie 
wrzesień a za nim pamiętna data. 
Dziś właśnie mija !>0 lat, gdy 
dwoje młodych, Anna i Wincenty 
Niderlińscy, ślub brali w para
fialnym kościele w Zabrzu.

Nie myśleli nigdy, gdy im naj
bliżsi życzyli szczęścia na tę nową 
drogę, by szli po niej wspólnie aż 
pól wieku. Obydwoje wyszli z ro
botniczych, ubogich środowisk, 
byli stosunkowo drobni, choro
wici.

— Tak sobie na początku my
ślałam, żebyśmy przeżyli choć ze 
trzy lata — zwierza się pani 
Niderlińska — a tu do tych trzech 
tyle jeszcze następnych doszło 
i dzieci i wnuki . . .

Odżywa przeszłość we wspom
nienia i snuje się historia długie
go życia.

Czy może być coś ciekawszego 
jak żyeie ludzkie?

Pięćdziesiąt lat temu za barie

rą, która Śląsk dzieliła na dwie 
części: polską i niemiecką, w tej 
niemieckiej Polakom żyć nie było 
łatwo. Walczyło się na każdym 
kroku o wszystko, co podtrzymy
wało polskość. O polskie imiona 
przy chrzcie, o polską pieśń, ele
mentarz, przedstawienie.

Młoda pani Niderlińska i jej 
mąż należeli do tych, co walczyli. 
Pani Anna brała czynny udział 
w pracy Polskich Kółek Teatral
nych w Zabrzu, będących począt
kiem ruchu polskiego i uświado
mienia narodowego. Organizował 
je przecież znany działacz, ks. 
Brandys,, skupiający w Polskim 
Towarzystwie św. Alojzego wszy
stkich po polsku czujących mło
dych. Jej mąż, pan Wincenty, peł
nił przez kilka lat zaszczytną i od 
powiedzialną funkcję kolportera 
„Katolika“.

Mieszkali potem w Bytomiu, już 
z dziećmi, dwoma synami. Był 
własny dom, już coraz większy,

H i t »  i & s í € s m S &  t g ó F s B t i s m  w n s s t r x . e a m  P & i s S t i ?

W AKS są nadużycia
B a d a n ia  trw a ją  n a d a l

K a t o w i c e .  O ile w począt
kach nie wiele momentów wska
zywało na to, że gospodarkę w 
chorzowskim AKS można byio 
nazwać skandaliczną, o tyle dziś 
stwierdzić należy bez żadnych 
wątpliwości, iż nabiera ona wszel. 
kich cech poważnej afery.

Jak już podaliśmy w południo
wym wydaniu naszego pisma, za
rząd AKS został usunięty i utwo
rzono na jego miejsce władze ko. 
misaryeznc z większości członków 
chorzowskiego oddziału ZZPB.

Wbrew jednak stwierdzeniu 
pewnej części prasy miejscowej, 
jakoby książki buehalteryjne, 
zbadane przez rewizora Urzędu 
Rewizyjnego w Katowicach, znaj
dowały się w najlepszym porząd
ku, dowiadujemy się, iż nasuwają 
one szereg poważnych wątpliwo. 
ści, co do prawidłowości księgo
wanych sum, jakoteż wydatkowa
nia ich na właściwy cel.

W tej chwili wszystkie książki 
i protokoły znajdują się w WUKF 
skąd powędrują do dalszych in
stancji kontrolnych.

Soborowa stawka kolarzy w Wiśle
KATOWICE. W dniu dzisiej

szym w Wiśle wystartują o godz. 
10 najlepsi kolarze polscy do wal
ki o zaszczytny tytuł górskiego 
mistrza Polski.

Na starcie zobaczymy zeszło
rocznego mistrza Polski w tej 
konkurencji, weterena polskich 
szos — Bolesława Napie, ałę, któ
ry wprawdzie w tyni roku jeź
dził bardzo pechowo, niemniej 
jednak nie tak łatwo da się zde
tronizować.

Następnie zobaczymy zeszłorocz 
nego pechowca Gabrycha, które
mu tylko nieszczęśliwy wypadek, 
jaki go spotkał na trasie wyści
gu wyrwał zdawało się już pew
ny tytuł i koszulkę z białym or
łem. W wyścigu tym pojedzie 
także triumfator tegorocznego 
„Tour de Pologne“ — Wacław 
Wójcik.

Poza tym zobaczymy Wrze
sińskiego, Kapiaka, Wandora, Mo 
tykę, rewelację wyścigu dookoła 
Polski — Królikowskiego oraz 
najlepszych kolarzy śląskich.

Kolarskie wyścigi górskie wy
magają od biorących w nich u- 
dzia! zawodników nadzwyczajne-

M isérzosíw a tenisowe USA

Drobiu w następne! rundzie
NOW Y JORK.

W dalszym ciągu 
m iędzynarodowych 
m istrzostw  ten iso
wych St. Z jedno
czonych uzyskano 
następujące w y n i
k i:

W czw arte j ru n 
dzie g ry  po jedyn
czej panów, tego
roczny m is trz  W im  

Fa lkenbu rg  (USA) pokona! 
(USA) 6:1, 4:6, 3:6, 6:4 

10:8, a b. m is trz  ju n io ró w  A m e ry k i — 
F lam  zw ycięży ł niespodziewanie re- 
prezentanta USA w rozgryw kach 
o puchar Davisa — M u llo y ’a 6:4, 7:3, 
3:6, 4:6, 6:3. Gouraies (USA) zw yc ię 
żył Lars cna (USA) 6:1, 2:6, 3:6, 6:3, 6:2.

N iespodzianką by ła  porażka A us tra 
lijc zyka  Quista z m łodym  A m eryka 
ninem  Likasem  2:6, 3:6, 6:4, 4:6, D ro
bny (Czechosłowacja) zw yc ięży ł A m e
ryka n ina  Selxasa 6:4, 9:7, 6:4."

W trzec ie j rundzie  g ry  mieszanej 
para am erykańska M ovan — Fa lken
burg zw yciężyła parę L a n d ry  (F ran 
cja) — Hopm an (A ustra lia ) 6:2, 11:9. 
Para angielska H ilto n  — M o ttram  w y 
grała z parą am erykańską Paste li — 
K ow alew sk i 15:13, 6:3. W ćw ie rć fina le  
H a rt (USA) i  Sedgman (A ustra lia ) 
pokona li parę am erykańska B uck — 
Shields 6:2, 6:4.

W trze c ie j rundzie g ry  po jedynczej 
pań Kovacs zw yciężyła F ry  'USA) 
6:2, 5:7, 6:4, a Tood (USA) w ygra ła  
z G ray (USA) 6:0, 6:1.

ale były i inne obowiązki. Praca 
dla Polski. Była więc pani Anna 
czynną Członkinią Towarzystwa 
Polskich Kobiet, zorganizowanego 
przez popularną działaczkę naro
dową Omańkowską. Pracownia 
widać dobrze, skoro została tajną 
delegatką Polskiego Komitetu Ple
biscytowego a przez cały ple
biscyt była przewodniczącą okrę
gową.

W trzecim powstaniu brała już 
udział cała rodzina. Pani Anna 
zbierała odzież i pieniądze, mąż 
jej pracował w Szarleju, w or
ganizacyjnej placówce powstań
czej, dwaj synowie walczyli w 
szeregach powstańczych.

Rok 1922 stal się nowym eta
pem życia. Trza było uchodzić 
z niemieckiej części Śląska i osie
dlić się w Katowicach. Tutaj z 
oszczędności wspólnie przepraco
wanego życia założyli państwo 
Niderlińscy mały warsztat elek
trotechniczny. Szły lata, srebrzyły 
się głowy.

Okres okupacji nie zmienił po
stawy państwa Niderłińskieh. Po
zostali nadal wierni Polsce. Nie 
mieli yolkslisty.

Może długa wyda się komu ta 
, . . .  . . . . .  , . . . . . . .  , historia, może rozwleczona . . .go przygotowania oraz kondycji., który dołożył wszelkich starań, Nlech pomyśIi wtedy; że ma!o jest

Ciągła jazda z góry i pod gorę | aoy impreza wypadła jak najoka- jednak tych, którym sądzone jest
wspólnie przeżyć w małżeństwie 
50 lat. Pytałam o to specjalnie 
w Kurii Diecezjalnej. W ubiegłym 
ręku w całej Diecezji było tylko 
Około 45 uroczystości złotych go
dów. Czy nie zasługują, by mówić 
o nich, jako o wzruszających wy
darzeniach prostego, ludzkiego 
życia? Zwłaszcza, gdy te pięć
dziesiąt wspólnie przeżytych lat

wyczerpuje poza tym nerwowo i 
dla przetrzymania krytycznych 
momentów kolarz zmuszony jest 
wykazać niezwykły hart ducha 
i silną wolę.

Wyścig ten z polecenia Polskie
go Związku Kolarskiego organi
zuje Śląski Okręgowy Związek 
Kolarski pod przewodnictwem 
prezesa Okręgu, dyr. T. Matuli,

zalej i nie dala powodów do ja 
kichkolwiek niezadowoleń wzgl. 
zgrzytów.

Trasa wyścigu biegnie w zamk
niętym obwodzie, który wyńosi 
17,5 km. Zawodnicy będą mieli 
do przebycia sześć okrążeń plus 
różnicę, dzielącą do wyrównania 
dystansu wyścigu — razem 108 
km.

Do wszystkich klubów sportowych!
Redakcja Działu Sportowego „Dziennika Zachodniego“ , zwraca 

się z uprzejmym apelem do wszystkich zarządów klubów sporto
wych o informowanie nas bezpośrednio po ukończeniu meczu, jaki 
uzyskano wynik i jaki byl jego przebieg. — Prosimy dzwonić do 
redakcji nr. tel. 311-84 względnie 309-73 wewn. OOl i 007.

Dzisiejsze imprezy sportowe

opromienionych jest wzajemny®1 
zrozumieniem i uczuciem.

Niech mi wybaczą, mili J**  ̂
laci, ostatnią już niedyskrecję-

— Dobrze nam było razem 
z uśmiechem mówi pani Nid® 
lińska —, więcej słońca, J* 
deszczu, mieliśmy w tym WSP® 
nym życiu.

— I  wie pani, co ważne — 
rzuca mąż, ze wruszeniem patrz® 
na srebrną głowę małżonki — h 
ja tę Anę tak samo kocham d2)Sl 
jak pięćdziesiąt lat temu!

*

M yś lę , że będę w y ra z ic ie lk ą  »*»' 
te n c ji n ie  ty lk o  „D z ie n n ik a  Z * ' 
chodniegó“ . a le  i  w s z y s tk ą  
czy ta ją cych , gd y  życzyć będę P3lT 
s tw u  N id e r liń s k im , w  d n iu  
p ięknego  św ię ta , b y  za 10 la t, n 
d ia m e n to w y m  w eselu , s iw y  Pa\; 
p o w ie d z ia ł m i o sw e j A n ie  jesz®2 
raz  to  samo!

H a lin a  M ark iew iczów ® -

fiod mim***
W i e l Ê t i e

im prez sportowych, k tó rePoniżej podajem y p lan najw ażn iejszych
odbędą się w  ciągu n iedzie li:

W K R A JU
W A R S ZA W A : m iędzypaństw ow y mecz p iłk a rs k i o puchar bałkański 

Polska — W ęgry, m iędzyokręgow y mecz bokserski Śląsk — W ar
szawa, lig o w y  męcz ten isow i' Pogoń K atow ice  — Legia.

LĘG NÓ W  k. BYDG O SZCZY: m iędzynarodowe zawody w ioś la rsk ie  
Szwecja — Polska.

CZĘSTOCHOW A: m iędzyokręgowy mecz p iłk a rs k i Radom — Często
chowa.

W IS Ł A : górskie ko la rsk ie  m istrzostw a Polski.
CHORZÓW : fin a ło w y  mecz o m istrzostw o lig i szczypiorniaka ZZZ 

Leopolia — AK S.
GROSZOW ICE: f in a ło w y  mecz o m istrzostw o lig i szczypiorniaka W ar

ta Poznań — C hrobry  Groszowice.
G L IW IC E : u liczny wyścig m otocyk low y o m istrzostw o Z iem  Odzy

skanych.
B Y TO M : m iędzyokręgowy mecz p iłk a rs k i o puchar Z iem  Odzyska

nych Śląsk O polski — D o lny Śląsk.
G D AŃ S K: zawody p iłka rsk ie  o puchar Z iem  Odzyskanych Gdańsk —- 

O lsztyn.
Z A  G R A N IC Ą

BU D APESZT: m iędzynarodowy mecz p iłk a rs k i Polska B — W ęgry B.
LU K S E M B U R G : m iędzynarodow y mecz p iłk a rs k i Szwajcaria  — L u 

ksemburg.

Myśliwym może być każdy, ale 
oczywiście z pewnymi zastrzeże
niami. Musi być członkiem Pol
skiego Związku Myśliwskiego, ale 
nie może polować i używać śmier 
donośnej broni wobec Bogu du
cha winnej zwierzyny, dopóki nie 
zda odpowiedniego egzaminu 
przed specjalną komisją (broń 
Boże nie przed komisją specjal
ną!) tegoż Związku. Przyszli Ne- 
mrodzi więc poddają się temu 
egzaminowi i odpowiadają na py
tania, a odpowiedzi ich mają 
świadczyć, czy egzaminowani ma
ją pojęcie o myślistwie czy nie.

Niedawno na naszym terenie 
zdawało kilku takich wyznaw
ców św. Huberta (od siedmiu bo
leści) i odpowiadało w następują
cy sposób na zadawane im pyta
nia:

— Co tó jest warchlak?
—  ...W a rch la k  , ...w a rch lak .., on 

p rz y la tu je  do nas na w iosnę, 
gn ieźdz i się w  szuw arach , sk łada  
dw anaście  ja j... na jes ień  o d la tu 
je  do A f r y k i.

— Co to jest odyniec?
—  O dyniec... odyniec... to  je le ń !
— Co mi obywatel powie o ku

ropatwach?

—  K u ro p a tw y  siedzą zawsze v  
kup ie ... n a jc h ę tn ie j na śniegu.

— Kto pokrywa lochę? „
—  (po d łu g im  nam yśle)... K®*' 

ko  ło w ie ck ie .
— Co to jest gołębiarz?
—  ... D z ik i go łąb,
—  M ia ł obywatel spotkanie 2< 

sarniukiem?
—  M ó j p rz y ja c ie l jadąc 

sw ym  m o to c y k lu , zd e rzy ł się n 
gościńcu ze sa rn iu k ie m , oba j " T  
d l i  do ro w u  i  ta m  s a rn iu k  *  
za a ta ko w a ł; w te d y  p rz y ja c ie l w '  
ją ł  re w o lw e r  i  w  o b ro n ie  w ła* ' 
n e j ta k  d ługo  s trze la ł, aż S8* 
n iu k a  z a k a tru p ił.  O sa rn iuk , 
bardzo  n iebezpieczne z w ie rz ę - '

— Co to jest ponowa?
—  G d y  się chodzi do lasu  P° 

n o w iu  księżyca...
Ktoś kiedyś udowadniał, że 

raz ,,myśliwy“ pochodzi od sł®W 
„myśleć“. Po tych odpowiedz**^ 
ten etymolog musiałby na P? j*, 
zmienić zdanie. Inna rzecz, że 
chodziło tylko o kandydatów 
myśliwych. Zresztą na szczćsC 
— niedoszłych!

Niejaki

to

a e fĘ s s tć i

____ _____
flŻB

—  A , chyba  że ta k ! .—  zgodz ił się sys tem a tyczny  Szwed.
P a t D in g le  zd o b y ł k a w a łe k  p a p ie ru  i  o łó w e k , po czym  szeroko 

ro z p a r ł się na sto le:
—  N o i co tu  m am  napisać?
Jens Jensen z a jrz a ł m u  przez ra m ię :
—  A  no... nap isz na  górze, że to  je s t k w it.. .
P om agając sobie ję z y k ie m  na b ro d z ie  p rz y  n a c iska n iu  o łó w ka  

P a t D in g le  p isa ł:

K F IT
k fitu ję  że wzionem ot 
Jensa Jeńsena naruszę 
za Dusze Captana Tocha 
suma franki.

_______  Pat Dingle.

—  No, dobrze tak?  —  za p y ta ł w reszc ie  zak ło p o ta n y . — A k tó 
r y  z nas m a u  s ieb ie  tę  k a r tk ę  schować?

■ O czyw iśc ie  że ty , t y  ośle! -— o św ia d czy ł Szw ed z p rze ko n a 
n iem . —  D la tego , żebyś n ie  zapom n ia ł, żeś dos ta ł p ien iądze.

*

O w e dw anaście  f ra n k ó w  P a t D in g le  w  H a w rze  p rze p ił, a za
m ia s t do I r la n d i i  po je ch a ł do D ż ib u tt i.  K ró tk o  m ów ią c : m sza n ie  
zosta ła o d p ra w io n a , w obec czego w  n o rm a ln y m  b iegu  rzeczy żadna 
s iła  wyższa u d z ia łu  n ie  b ra ła .

* VI.
Jacht na lagunie

M r. A be  Loeb  m ru ż y ł oczy od b la sku  zachodzącego słońca. 
O g rom ną  m ia ł ocho tę  jakoś  o k re ś lić  s ło w a m i całe p ię kn o  k r a j 
obrazu , a le  cóż: m a leń ka  L i,  a lias  M iss L i l y  V a lle y , o p ra w d z iw y m

n a zw isku  L i l ia n  N o w a k , k ró tk o  m ó w ią c  „z ło to w ło s a  L i “ , W ith e  L i -  
ly , ta  d ługonoga  L i l ia n  —  czy ja k s ię  ta m  jeszcze inacze j m ó w i na 
to s iedem nasto le tn ie  s tw o rze n ie  —  spa la  na c ie p ły m  p iasku , z w i
n ię ta  w  k łę b e k  ja k  śp iący  ps iak , p rz y k ry ta  w ło c h a ty m  płaszczem  
k ą p ie lo w y m . W ięc też A b e  n ic  n ie  rz e k ł o p ię k n ie  św ia ta , ty lk o  
w es tchną ł i  zaczął poruszać p a lca m i bosych nóg, pom ię d zy  k tó r y 
m i czu ł Z ia rn ka  p iasku .

O bok na  m o rzu  s ta ł ja c h t, zw a n y  G lo r ia  P ic k fo rd . Ja ch t ten 
d os ta ł A b e  od o jca  za to , że zda ł egzam iny  na u n iw e rsy te c ie . P a 
pa Loeb  to  w s p a n ia ły  cz ło w ie k . Jesse Loeb, m ag n a t f i lm o w y  i  ta k  
da le j... „A b e , zaproś sobie p a ru  p rz y ja c ió ł czy pa rę  p rz y ja c ió łe k  
i  je d ź  zobaczyć k a w a ł ś w ia ta “  —  o św ia d czy ł s ta rszy  pan. Papa 
Jesse to  n a p ra w d ę  b yczy  chłop...

W ięc ta m  na  lu s trz a n e j t a f l i  s to i G lo r ia  P ic k fo rd  a tu ta j na 
c ie p ły m  p ia s k u  śp i m a le ń k a  L i.  A b e  w e s tch n ą ł ze szczęścia. Spi 
sobie b ie d u lk a  ja k  m a łe  dziecko. M r. A b e  czu ł og rom ną  ochotę 
b ro n ić  je j.  „W ła ś c iw ie  p o w in ie n e m  ożenić się z n ią  ta k  n a p ra w d ę “  
—  p o m y ś la ł m ło d y  p an  Loeb, czu jąc  p rz y  ty m  m iły ,  lecz i  bo lesny 
sku rcz  serca, na  k tó ry  sk ła d a ła  się pew na  d e te rm in a c ja , lecz i  za
razem  lę k . M a tk a  na  pew no  n ie  zechce się zgodzić, a o jc ie c  ty lk o  
ręce  ro z ło ż y  i  p o w ie : „A b e , z w a r io w a łe ś !“  Że też  rodz ice  n ie  m o 
gą z rozum ieć, ja k  to  jest... i  M r. A be , w z d ych a ją c  z n a d m ia ru  czu
łośc i, n a k ry ł b rzeg iem  ką p ie lo w e go  płaszcza b ia ły  ło k ie ć  m a le ń k ie j 
L i.  „J a k ie  to  g łu p ie  —  p o m y ś la ł nag łe  za k ło p o ta n y  —  że m a m  tak 
s tra s z liw ie  ob rośn ię te  n o g i!“

Boże, ja k  tu  je s t cudn ie , ja k  cud n ie ! Szkoda, że L i  tego  n ie  w i 
dzi. M is te r  A b e  s p o jrz a ł na n ią  i w  ja k im ś  lu źn ym  
z w ią z k u  zaczął m yś leć  o sztuce. M a le ń ka  L i  je s t także  a rty s tk ą  
A r ty s tk ą  f ilm o w ą ... Jeszcze w p ra w d z ie  n ic  n ie  g ra ła , a le  postano
w iła  n ie o d w o ła ln ie , że będzie n a jw ię kszą  a k to rk ą  f i lm o w ą  w szys t
k ic h  s tu le c i. A  ja k  L i  coś p os tanow i, to  na  p e w n o  p rzep row adz i. 
A to  je s t w ła śn ie  coś, czego m am a Loeb  n ie  m oże zrozum ieć. Bo 
a r ty s tk a  to  je s t po p ro s tu  —  a rty s tk a , w ię c  n ie  może być ta ka , ja k  
w s z y s tk ie  in n e  dziew czę ta . A  zresztą in n e  dz iew czę ta  w ca le  ń ie  są 
lepsze —  zadecydow a ł M r. A be . —  N a  p rz y k ła d  ta  J u d y  na  jachc ie , 
ta k a  bogata  dz iew czyna... Ja  p rzecież w ie m , że F re d  chodz i do je j 
k a b in y . C hodzi co noc oczyw iśc ie , a tym czasem  ja  i  L i... Bo L i  
w ca le  n ie  je s t taka. Zresztą , n iech  sobie F re d  m a  ta m tą , w ca le  m u  
n ie  zazdroszczę —  p o m y ś la ł w ie lko d u szn ie  o ko ledze  z u n iw e rs y te 

tu . —  A le  co noc... n ie , taka bogata  dz iew czyna  n ie  p o w in n a  teg 
rob ić . I  to  jeszcze d z iew czyna  z ta k ie j ro d z in y , ja k  Judy . A  PrZ 
cięż J u d y  n ie  je s t a rtys tką ... O czym  te  dz iew czę ta  ta k  często Sź®P 
czą —  p rz y p o m n ia ł sobie n ag le  A be. —  O czy im  p rz y  ty m  
szczą i  w c ią ż  chichoczą... Ja  ta m  z F re d e m  n ig d y  o ta k ic h  rzeczą 
n ie  rozm a w ia m . L i  n ie  p o w in n a  p ić  ty le  co c ta ilu , bo po tem  n  
w ie , co m ów i... J a k  na p rz y k ła d  dziś p rzed  p o łu d n ie m . To  b y ło  2 
p e łn ie  zbyteczne. M a m  w ra żen ie , że p o k łó c iły  się z Ju d y , k t°P  
z n ic h  m a  ła d n ie jsze  nog i. R ozum ie  się, że L i.  D la  m n ie  to  oCkt 
w is te . S w o ją  d rogą  ź le  się sta ło , że F re d  w y s trz e l i ł z ta k im  
p im  konceptem : k o n k u rs  na n a jp ię k n ie js z e  nog i. T aką  p is to l 
m ożna u rzą d z ić  gdzieś n a  P a lm  Beach, a le  n ie  w  p ry w a tn y m  1 ̂  
w a rz y s tw ie . Zw łaszcza L i  n ie  p o w in n a  b y ła  tego ro b ić . I  t0  ¡a 
obecności F re d a ! A  ta ka  bogata  dz iew czyna, ja k  Ju d y , także 11 
p o w in n a  ta k ic h  rzeczy urządzać. . e

M a m  w rażen ie , że i  ja  p a ln ą łe m  rz te ln e  g łu p s tw o , zaprasza!1* 
ka p ita n a  na  sędziego. N ie , to  b y ło  ba rdzo  n ie m ą d re  z m o je j stroi j J  
Ja k  te n  k a p ita n  p o cze rw ien ia ł... I  w ą sy  m u  się z je ży ły . „P a 11 
baczy !“  —  i  trz a s n ą ł d rz w ia m i. N ie p rzy je m n e . B a rd zo  n ie p rz y lea 
nę. S w o ją  d rogą  te n  k a p ita n  n ie  p o w in ie n  b y ł b yć  ta k i o rd y m ^  
ny. B o  osta teczn ie  to  przecież je s t mój ja c h t, p ra w d a ?  T y lk ?  , ll) 
k a p ita n  n ie  m a p rz y  sobie s w o je j m a le ń k ie j, w ie c  z ja k ie g o  t y tu \ .
b iedak , m a  og lądać takie rzeczy? Zw łaszcza, k ie d y  m u s i "być sfód' 
(A le  dlaczego L i  p ła k a ła , k ie d y  F re d  p o w ie d z ia ł, że J u d y  m a u !

Redaguje Kolegium  Redakcyjne 
nac-e lny redakto r 84. — Rękopt

Ó2 pru mera ty -  Pre 
lei wewa. 03. — PKO K atow ice

n ie jsze  nog i?  M ó w iła , że F re d  je s t źle w y c h o w a n y  i  że je j  ze°  a„ 
radość ca łe j podróży... M o ja  b ie d u lk a !) . A  te ra z  one ze sobą ' g o  
le  n ie  ro z m a w ia ją . K ie d y  ch c ia łe m  pogadać z F redem , to  J u “ ?,ep- 
zaraz za w o ła ła  do siebie, ja k  psa. P rzecież F re d  je s t m o im  naP j 
szym  ko legą. R ozum ie  się, że sko ro  je s t k o ch a n k ie m  Judy, 
pow iedzieć, że ona m a ła dn ie jsze  nog i. T y lk o , że n ie  pow im ie łl jpJ 
tego tw ie rd z ić  ta k  stanow czo. T o  n ie . b y ło  ta k to w n e  w  st0 „ r o- 
do b ie d n e j L i.  Z resztą  L i  m a  ra c ję , że F re d  je s t s a m o lu b n y  v  $  
s tak. Z w y c z a jn y  p ros tak). (Z u p e łn ie  inacze j sobie ca łą  tę  P °°  
w yob ra ża łe m . D ia b li n a d a li tego F re d a !). f .

M r. A b e  spostrzeg ł się, że ju ż  n ie  p o d z iw ia  w  zachw ycen iu  P je, 
ło w e j to n i m orza , że n a to m ia s t c h m u ry  zb ie g ły  się na je g o  c 
a rę k a  p rzes iew a  p iasek m o rs k i, pe łen  m usze lek. B y ł sm ętny  1 . 
chęcony. Papa Loeb  rz e k ł: „p o s ta ra j się zobaczyć k a w a ł św*

(Ciąg dalszy nastąp*)


